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Bfsty z pieniądzmi i przek, 


do Administracyi w Krakowie. — Iasty rekla 


Kraków 10 września. 


W przemówieniu, którem zagaił wezo- 
raj obrady Sejmu galicyjskiego, wspomniał 
książę Marszałek z naciskiem o niespodzian- 
ce, sprawionej Wydziałowi krajowemu przez 
spóźnione ogłoszenie zwołania Sejmów kra- 
jowych w obecnej chwili. Ale i bez tej 
wyraźnej wzmianki odbiło się to zasko- 
czenie Wydziału krajowego także i w innych 
zwrotach mowy ks. Marszałka : nietylko w tem, 
że prócz budżetu i projektu konwersyi dłu- 
gów indemnizacyjnych nie otrzyma Sejm obe- 


enie żadnego ważniejszego projektu pod obra-4. 


dy, ale i w tej okoliczności, że niektóre spra- 
wy, jak kwestya policyi cgniowej dla wsi, są 
jeszcze w stadyum rokowań z rządem; inre, 
jak wynik świeżych obrad ankiety kolejowej, 
nie mogły jeszcze wcale być opracowane przez 
Wydział krajowy. 

W każdym jednak razie podnieść trzeba, 
co zaznaczyli wczoraj zarówno ks. Marszałek 
jak p. Namiestnik, że zwołanie Sejmu jako 
takie jest objawem, iż rząd przejęty jest prze- 
konaniem o konieczności corocznego, wczesne- 
go zwoływania Ssjmów. Nader cennem w tej 
mierze uzupełnieniem i uspokojeniem jest wia- 
domość, zakomunikowana Sejmowi przez p. 
Namiestnika, iż sesya obecna będzie tylko 
odroczona i że dalszy jej ciąg odbędzie się 
po Nowym Roku. W ten sposób będzie miał 
Sejm — jak mówił p. Namiestnik — „swobodę 
zajmowania się spokojnie i bez pośpiechu 
sprawami, do jego atrybueyj należącemi.* 

P. Namiestnik dotknął w swem zaaczącem 
przemówieniu całego szeregu kwestyj, ogólną 
dla kraju naszego przedstawiających donio- 
słość. Pierwszorzędnej wagi sprawa ochrony 
kraju od wiszącej nad nim groźby cholery 
spowodowała p. Namiestnika do ponownego 
przypomnienia ciężkich, ale i zaszczytnych 
obowiązków, które w tym względzie spoczy- 
wsją na barkach władz i — co jeszcze wa- 
żniejsza — samejże ludności. A jeśli niema- 
łem uspokojeniem będą słowa, w których p. 
Namiestnik stwierdził, ż8 nie próżnowano 
w ostatnich tygodniach na polu polepszenia 
warunków zdrowotnych kraju — to z drugiej 
strony zaznaczenię, iż zawsze jeszcze, zwła- 
szcza w miastach, nieładu dosyć i uporząd- 
kowania najmniej, powinnoby zachęcić wszyst- 
kie powołane do tego czynniki do tem gor- 
liwszej pracy na tem polu. 

Powinnyby chyba ustać wszystkie te awan- 
turnicze domysły, konjektury i komentarze, 
któremi ozdabiano przez kiika tygodni: spra- 


wę emigracyi ludności ruskiej z powiatów | 
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zbaraskiego i skałackiego, po słowach, jakie|żawnych są prawie żadne, dochód kraju z nich 


tej sprawie poświęcił wczoraj p. Namiestnik. 
Prawda, już to dosyć smutne, że „kwestya 
chleba,* że „wrodzone niedołęstwo i ocięża- 
łość,* że „ciemnota i pewna demoralizacya* 
ułatwiająca zadanie „bezsumiennym dorad- 
com,* odegrały w tym względzie rolę decy- 
dującą. Ale od tego do „agitacyi politycznej, * 
do „ukartowanej lub przygotowanej sztuczki* 
daleko. I dlatego niewątpliwie słuszność miał 
p. Namiestnik, gdy ubolewał nad bezpodsta- 
wnem niepokojeniem i rozpuszczaniem prze- 
sadnych, a nawet wprost zmyślonych wiado- 

si w tej sprawie, "Den Beunruhigungs- 
bacillus, jak go nazwał hr. Caprivi, jest u nas 
bodaj czy nie bardziej jeszcze rozpowszech- 
niony, niż w Niemczech, a wszędzie on ró- 
wnie szkodliwy i niebezpieczny. Wszyscy też 
przyklasnąć muszą słowom p. Namiestnika, 
iż jedynym środkiem dla zapobieżenia na 
przyszłość podobnym objawom jest nie prze- 
strach, ani łamanie rąk, ale praca, gorliwa 
praca nad „umoralnieniem i oświeceniem tych 
ludzi, aby umieli rozeznać złe od dobrego, 
nauczyli się szukać pracy i szanować ją i 
wytrwali w przywiązaniu do ziemi ojczystej. * 

Nadzieja, którą przed kilku dniami wyra- 
ziliśmy na tem miejscu co do stanowiska 
posłów ruskich w Sejmie, znalazła swój od- 
dźwięk w mowie ks, Marszałka. Spodziewa 
on się, że wytrwają oni przy hasłach, zazna- 
czonych niedawno w Sejmie, że wierność dla 
Kościoła i państwa, dążność do zgodnego po- 
życia z Polakami, pozostaną nadal podstawą 
działania. Otwarcie gimnazyum w Kołomyi, 
o którem mówił p. Namiestnik, jest dla Ru- 
sinów ze strony rządu znacznem ustępstwem. 

Mimo, że Rada szkolna nie przedkłada 
obecnie Sejmowi sprawozdania, akcya jej je- 
duak nie pozostała bez echa w mowie hr. 
Badeniego. W szczególności z uznaniem pod- 
nieść należy, że owa reorganizacya szkolnie- 
twa ludowego, wywołana uchwałami Sejmu 
na ostatniej sesyi, jest już w pełnym toku, 
iże w ciągu kilku zaledwie miesięcy, Rada 


szkolna poważnemi cyframi może objaśnić. 


działalność swą na tem polu. 

Stan sprawy propinacyjnej, przedstawiony 
krótko a wyczerpująco przez p. Namiestnika, 
jest w całem znaczeniu wyrazu świetny. Ak- 
cya wypłaty kapitałów wynagrodzenia propi- 
nacyjnego jest prawie ukończona — aby u- 
przytomnić sobie znaczenie tego faktu dość 
przypomnieć przewlekłość przeprowadzonej na 
podstawie tego samego patentu cesarskiego 
sprawy sądowego przekazania kapitałów in- 
demnizacyjnych. Zaległości w czynszach dzier- 


ANIMA VILIS. 


POWIEŚĆ 
przez Maryę Rodziewiczównę. 
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(Ciąg dalszy). 


Wypił Antoni jeszcze jednę szklankę herbaty i 
poczuł zmęczenie i senność. Kleiły mu się powieki, 
opadała głowa. Dziewczyna to spostrzegła. Usłała 
mu na ławie kilka kożuchów, przyniosła poduszkę, 
pocałowała na dobranoc i zostawiła samego, wy- 
nosząc kaganek. Nie zauważyła, że za piecem 
siedziała stara i przypatrywała im się z podełba. 
I Antoni jej nie spostrzegł, a tak był senny, że 
nie rozbierając się, na posłanie padł i zasnął jak 
kamień. 

Ledwie go nazajutrz rozbudził Andukajtys. Te- 
lega stała gotowa do drogi i Zmujdzin naglił do 
odjazdu. Antoni był jakby pijany, bolała go gło- 
wa i oczy, ciążyły nogi. Dziewczyna dała mu her- 
baty i radziła odpocząć, ale go znowu strach o- 
garnął tej chaty i jej gospodarzy. Nadprowadziła 
go kawał drogi w step, potem wróciła, umówiw- 
szy się, że za parę tygodni znowu się zobaczą. 
Zaledwie nad wieczorem otrzeźwiał Antoni. 

— Będzie febra — zdecydowali towarzysze, 

Ostatnia to już była noc poza domem, więc i 
humor się im poprawił. Każdy spodziewał się, że 
wieść jaką z kraju znajdzie w Lebiaży, obracho- 
wywali zarobek, marzyli o eppayasn, Antoni li- 
czył na swą część sto rubli. Wnet konia mieć bę- 
dzie, zimą zarobek ciągły i do dziewczyny doje- 
chać łatwo. Wyjechali z noclegu o świcie i tęgo 
gnali konie. Telega dudniła po zmarzłej ziemi, 
spotkali karawanę owiec i ludzie przesuwali się 
gęściej. Ciemniało, gdy z wielką fantazyą, śpie- 
wem i pokrzykiwaniem wpadli do Lebiaży. Zna- 
jomi witali ich radośnie i zaraz na wstępie po- 
znał Antoniego Tomój przyjaciel, „i skomłąc, to- 
warzyszył. Niewiadomo, dlaczego chłopiec drżał 
cały, otwierając wrota posesyi doktora. Byłaż to 
radość, czy niepokój, czy przeczucie? © 

Utowiczowa wypadła pierwsza , za nią doktor. 

— Cóż, Antek? Szczęśliwie? — zawołał. 

— Dzięki Bogu , w całości i zdrowi! — odparł, 
całując go w rękę. 

— Chodź-że do izby. 

— Zaraz. Konie postawię i miedź zniosę. 

Po chwili ukazał się w gronie rodziny. Osmo- 
lony, obrośnięty, brudny, w podartej bluzie, był 
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wzrósł w nowej kadencyi dzierżawnej. Cyfry 
to i fakta bardzo wymowne i dodatnie. 

Za całą ludność kraju naszego mówił ks. 
Marszałek, nietylko za członków Sejmu, gdy 
wyrażał serdeczny żal z powodu zaniechania 
podróży cesarskiej do Gralicyi, a. niemniej, 
kiedy wynurzył wdzięczność za sam zamiar 
Monarchy okazania krajowi nowego dowodu 
swej dla niego łaski. (Cesarz Franciszek Jó- 
zef wie dobrze o tem, że te właśnie uczu- 
cia zapanowały w kraju całym: uczucie wdzię- 
ezności na wieść o zamiarze przyjazdu Jego 
do Galicyi, uczucie żalu na wiadomość, 
iż postanowienie to nie będzie w tym roku 
wykcnanem — znów z życzliwości i tro- 
ski o dobro kraju. Nie zapomniał Monarcha 
o tych uczuciach całej ludności — świadczy 
o tem podziękowanie cesarskie, jakie wczoraj 
p. Namiestnik zakomunikował Sejmowi u wstę- 
pu swego przemówienia. 

Zupełna zgodność zapatrywań na konie- 
czność corocznego zwoływania Sejmu, jaka 
wezoraj zamanifestowała się w przemówie- 
niach obu najwyższych dostojników krajowych, 
równa u przedstawiciela autonomii kraju i 
u naczelnika rządu ił co pieczołowitość 
i troska o szanowanie atrybucyi krajowego 
ciała prawodawczego, są rękojmią, że dzia- 
łalność Sejmu będzie na wewnątrz skuteczną, 
a na zewnątrz znajdzie życzliwe i gorące po- 
parcie i pomoc. W tych warunkach z pewną 
ufnością można powtórzyć życzenie, aby ta 
sesya nie minęła bez błogich i trwałych sku- 


tków dla kraju! w 


Przegląd polityczny. 


Cesarstwo rosyjscy wyjechali we środę z Pe- 
tersburga i udali się do Królestwa Polskiego. 
Pierwszym celem ich podróży jest Dęblin. W to- 
warzystwie cara znajduje się także minister wojny. 
Równocześnie z wyjazdem cara ogłasza Russkij 
lmwalid nominacyę szefów komunikacyi wojsko- 
wej w obwodach wojskowych kijowskim, warszaw- 
skim i wileńskim. Ogłoszono również reskrypt 
cara, nakazujący utworzenie kompanii torpedowej 
na rzece Wiśle i Narwie. Zdaje się także nie ule- 
gać wątpliwości, iż ear przed swym wyjazdem 
zamianował p. Wittego ministrem skarbu w miej- 
sce ustępującego ministra Wyszniegradzkiego. 
Tekę ministra komunikacyj objął podobno p. Kry- 
woszein. Pomocnikami ministra finansów zamia- 
nowani zostali: dotychczasowy pomocnik ministra 
komunikacyi tajny radca Iwaszczenkow i dotych- 
czasowy dyrektor departamentu podatków pośre- 
dnich tajny radca Jermołow. Tajny radca Iwa- 
szczenkow zarządzać będzie kancelaryą kredyto- 
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wą, ogólną kancelaryą ministerstwa, urzędem skar- |znajmić, iż żałuje swego dotychczasowego postę- 


bowym, sekcyą finansów departamentu kolejowe- 
go; tajny radca Jermołow zarządzać będzie de- 
partamentem celnym, obudwoma departamentami 
podatkowemi, departamentem handlu i manufaktur, 
wreszcie sekcyą taryfową departamentu kolejowe- 
go. Pomocnikiem ministra komunikacyi zamiano 
wany został jenerał-pułkownik Pietrow. 

Przedłużony pobyt francuskiego ministra wojny 
Freycineta i ambasadora Mohrenheima w Aix-les- 
Bains bardzo niepokoi dyplomacyę, a zwłaszcza 
prasę. Wszystkie dzienniki zapisują doniesienie 
Figara, że pomiędzy ministrem Freycinetem i Ri- 
botem z jednej, a bar. Giersem i bar. Mohrenhei- 
mem z drugiej strony nastąpiło wspólne porozu- 
mienie co do postępowania rządu francuskiego 
i rosyjskiego w pewnych sprawach politycznych, 
w szczególności zaś w sprawie Egiptu. Telegrafi- 
czne biuro Wolffa powtarza także za utrzymują- 
cym z bar. Mohrenheimem bliskie stosunki Pétit 
Journal wiadomość, że minister spraw zagrani- 
cznych Ribot zjedzie się z rosyjskim ministrem 
spraw zagranicznych ponownie w Cannes w ciągu 
przyszłego miesiąca i odbędzie się między nimi 
ważna narada. Tej ostatniej pogłosce dość stano- 
wezo zaprzeczają, a dzienniki angielskie wogóle 
nie wierzą, aby mogły być nawiązywane jakieś 
układy polityczne za pośrednictwem chorego p. 
Giersa, który, ich zdaniem, do steru spraw zagra 
nicznych w Rosyi już nie powróci. Dziś zaś z wielu 
stron przypuszczają, iż obecny kierownik spraw 
zagranicznych p. Szyszkin ma najmniej szans obję- 
cia spuścizny po Giersie. Jako najwybitniejszego 
kandydata na stanowisko ministra spraw zagra 
nicznych w Rosyi uważają teraz barona Staala, 
ambasadora w Londynie, który ze wszystkiemi 
stronnictwami i osobistościami umiał utrzymywać 
najprzyjażniejsze stosunki. Przeciw niemu prze- 
mawia jednak ta okoliczność, iż pełnił on ciągle 
służbę dyplomatyczną za granicą i nie jest przy 
zwyczajony do zajęć biurowych. Jako drugiego 
kandydata wymieniają ambasadora Mohrenheima, 
który jednak zanadto jest zaangażowany w kie 
runku sojuszu rosyjsko-francuskiego; trzecim kan- 
dydatem ma być ambasador w Wiedniu ks. Ło- 
banow, odznaczający się długoletniem doświadcze- 
niem dyplomatycznem, a wreszcie sądzą, iż nawet 
ks. Oboleńskij ma więcej szans zostania ministrem 
spraw zagranicznych, niż jego obecny przełożony 
p. Szyszkin. 

Z Zofii donosi Standard, iż w najbliższym cza- 
sie mają nastąpić dalsze publikacye urzędowych 
dokumentów rosyjskich obciążającej natury, jako 
odpowiedź na oświadczenie p. Szyszkina, iż do- 
kumenta te są sfałszowane. Jacobson przebywa 
w Londynie. Powiadają, iż dokumenta mają być 
przedłożone bezstronnej komisyi celem zbadania 
ich autentyczności. 

Znany deputowany irlandzki William O'Brien 
zamierza cofaąć się do życia prywatnego. Oświad- 
czył on przed kiiku dniami podczas publicznego 
bankietu w Woodford, iż nie pojawi się już w par- 
lamencie. 

Z Madrytu donoszą o niespodziewanym epilogu 
powstania w okolicy Tangeru. Deputacya po- 
wstańczych Angerczyków oświadczyła Djami'emu, 
naczelnikowi wojsk sułtańskich, iż szeik Hamam 
poddaje się na łaskę i niełaskę. Hamam kazał o- 
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powania i że odtąd będzie wiernym poddanym 
sułtana. Deputacya nie wydała naturalnie miejsca 
obecnego pobytu Hamama, atoli w obozie obiega 
pogłoska, że udał się z kilku wiernymi towarzy- 
szami do Fezu, aby osobiście błagać sułtana o 
przebaczenie. Ta nagła zmiana Hamama jest cał- 
kiem niezrozumiałą, zwłaszcza po ostatnim liście 
do Djami'ego baszy, w którym odgrażał się, że 
za głowy uwięzionych powstańców odpowiedzą gło- 
wami cesarscy wojownicy, wzięci do niewoli. Zre- 
sztą Hamam walczył z powodzeniem do ostatniej 
chwili i w niejednej utarczce zadał klęskę wojsku 
sułtańskiemu. 

Urzędowa depesza, zakomunikowana z Daho- 
meyu francuskiemu ministrowi kolonij, donosi, że 
pułkownik Dodds dotarł wzdłuż rzeki Uaeme. aż 
do Kode. Nieprzyjaciel wycofał się z całego tery- 
toryum aż do Portonovo i ściągnął wojska pod 
Allada, dokąd obecnie idzie oddział piechoty i 
0. Stan zdrowia wojsk franeuskich jest wy- 

orny. > 


Korespondencya „Czasu“ 


Lwów 9 września. 
(Sprawa stałego uregulowania stosunków skarbu 
R krajowego). 
_Na jutrzejszem posiedzeniu Sejmu nastąpi pier- 
wsze czytanie sprawozdania Wydziała krajowego 


w przedmiocie stałego uregulowania stosuaków 
skarbu krajowego. Sprawozdanie to będzie prze- 


kazane komisyi budżetowej, która rzecz wszech- 
stronnie zbada, poczem będzie przedmiotem roz- 
praw w pełnej Izbie. W sprawozdaniu swojem 
podnosi Wydział krajowy, iż konwersya długu 
indemnizacyjnego przedstawia największe szanse 
uskutecznienia tak znacznych oszczędności w wy- 
datkach, ażeby dojść do przywrócenia zupełnej 
równowagi w budżecie, w sposób uchwałą: Sejmu 
wskazany. Dlatego też Wydział krajowy przed- 
stawia Sejmowi projekt konwersyi długu indemni- 
zacyjnego, a uzasadniając go, rozpatruje się szcze- 
gółowo w obecnem położeniu naszej autonomicznej 
gospodarki finansowej. A więc przedstawia naj- 
przód stan zadłużenia kraju, zestawia kolejny 
wzrost wydatków budżetu krajowego, omawia 
przyszłość finansów krajn, a wreszcie wyłuszcza 
samą konwersyę długu indemnizacyjnogo. Spra- 
wozdanie swoje zamyka Wydział krajowy nastę- 
pującemi wnioskami: 

Wysoki Sejm raczy uchwalić: 

1. Sejm upoważnia Wydział krajowy, 
obligi dłażne funduszów ję Sie zę 
wschodniej, Galicyi zachodniej i W. Ka. Krakow- 
skiego, spłacił jednorazowo w roku 1893 za po- 
mocą zaciągnięcia nowej pożyczki w takiej wy- 
sokości, ażeby z niej uzyskać gotówkę 26,925,000 
złr. (53,850,000 koron). Pożyczka ta będzie po 
40/, oprocentowana, w 50 latach ratami półrocz- 
nemi płatna, przyczem jednak zastrzeżonem bę- 
dzie prawo wczesnej spłaty przez kraj. 

2. Ze względów na odrębne stosunki funduszu 
indemnizacyjnego W. Ks. Krakowskiego postana- 
wia się, iż po przeprowadzonej konwersyi przy- 
znaną będzie opodatkowanym miasta Krakowa, 


ażeby 


podobny do „brodiahy,* jak zaraz na wstępie zau- 
ważył Szumski. Wszedł, obładowany workami 
miedzi i zwalił je na podłogę w gabinecie, potem 
i trzos z papierowemi pieniądzmi z siebie zdjął i 
na biurze umieścił. Zaśmiały mu się szczerą ra- 
dością poczciwe oczy, gdy po znanych sprzętach 
i ludziach spojrzał, nawet mu Szumski był miły 
w tej chwili. 

— A gdzież to ksiądz nasz się podział? — 
rzekł. 3 

— Niema. Poszedł i przepadł bez wieści — od- 
parł chmurno doktor. 

— Biedaczek! Do parafii się wybrał. 

— At, waryata jednego mniej! — dodał Szum- 
ski. — Pewnie go dla butów zamordowano. Tyl- 
ko nam kłopotu narobił; ze ślnbem trzeba będzie 
czekać, aż nowy się znajdzie. 

— Więc niema już w niedzielę nabożeństwa ? 

— Odczytujemy sami modlitwy — rzekła panna 
Marya — bez sakramentów zaś musimy się 0- 
bywać. 

— Szkoda! -— szepnął sam do siebie Antoni. 

— Cóż to! A panu one na co! — zaśmiał się 
Szumski. — Może bohdankę znalazłeś na stepie ? 

Poczerwieniał chłopak i milczał. 

Szczęściem gadała Rudnicki już odszedł do sie 
bie, Aadukajtys zaś jadł i nie pokwapił się z opo- 
wieścią o futorze Szamana. Tylko panną Marya 
dostrzegła rumieniec i zakłopotanie, ale nie pod- 
niosła kwestyi. Po wieczerzy domowi przeszli do 
gabinetu na gawędkę. Antoni pomyślał o odwrocie. 

— Jeżeli pan pozwoli, tobym dzisiaj rachunek 
złożył — zaproponował. — Lżejszem sercem spo- 
cznę potem, a do domu mię korci, bo może list 
od siostry znajdę. — . 

— Owszem | Radar, dzieci! wa: 

Wysypano wory miedzi i wszyscy ją zaczęli skła- 
dać. Okazalo się trzysta rabli. Pea Antoni do- 
był swą księgę i siedząc naprzeciw siebie z dokto- 
rem, liczyli. Towaru zdano mu na rubli trzy ty- 
siące. Podał rachunek kosztów i utrzymania ladzi 
i koni. 

— Bardzo oszczędnie i porządnie — pochwalił 
doktor. 

Potem obrachowali pensye eskorty, do połowy 
przez Antoniego nadpłacone, wartość surowych to- 
warów z zamiany. ; 

— Dobrze. Będzie z ciebie kupiec. Nie oszu- 
kali — cieszył się doktor, ważąc grudki złota, 
podczas gdy panna Marya i Szumski oglądali 
skórki. 

— Tysiąc pięćset rubli mam w trzosie — rzekł 
wesoło Antoni, dobywając paczki asygnat. 

Doktor wziął do rąk pierwszy zwitek i począł 


liczyć. Nagle przy trzeciej zatrzymał się, popa- 
trzał, głową pokręcił, przerzucił dalej, przyjrzał 
się pod światło i ręce opuścił. 

Antoni oczu z niego nie spuszczał. 

— Gdzieś ty zmieniał te pieniądze? — zaga- 
dnął doktor. 

— Różnie, proszę pana, gdzie się zdarzyło — 
odparł. — Czy one nie dobre? Czyż stary pilnował. 

— Fałszywe są wszystkie — mruknął Gostyń- 
ski. — Dawaj dalej! 

Antoni zbielał. Więc te sto rubli pójdą na jego 
część. Drżąc, podał drugi pakiet. Szumski zbliżył 
się do stołu, obejrzał papierki i zaśmiał się szy- 
derczo. 

— No, ślepy chyba takie bierze. Cóż panie An- 
toni, będzie obicie do izdebki na zimę dlą boh- 
danki ze stepu. ż 

Ale Antoni i nie słyszał tej drwiny. Blady pa- 
trzał na doktora, który drugiego pakietu i nie ra- 
sora, tylko przerzucił, na stół cisnął i krótko 


— Dalej. 

Dalej, znowu to samo. Milczenie zapanowało 
ciężkie, szelest papierów tylko stychać było. Do- 
ktor coraz stawał się posępniejszy, już nie nie 
mówił, tylko rękę wyciągał po pieniądze, brał je, 
przerzucał i na gromadę pogardliwie ciskał, jak 
śmiecie. 

Antoniemu pot zimny szklił się na skroniach. 
Wypróżnił trzos do dna i patrzał osłupiałemi oczą- 
mi przed siebie. Panna Marya zamknęła miedź do 
kasy; Szumski, chodząc po pokoju, zcicha nucił. 
Nareszcie dwie ostatnie paczki odłożył na bok 
doktor i rzekł: 

— Tylko dwieście rubli są prawdziwe, reszta 
bez wyjątku fałszywe. Spisałeś się znakomicie. 

— Jakże to być może! — szepnął Antoni. — 
Wszystkie | 

— Jeśli nie wierzysz, możesz je sobie zabrać 
— odparł doktor — stos cały mu podsuwając. 

— Mówiłem panu, że tak będzie! — wtrącił 
Szumski. — Nie używa się byle kogo do interesu. 
Radziłem Szyszce transport zdać. Nie byłoby tej 
hecy! Ale pan mi nigdy nie wierzy! Zwrócił się 
do Antoniego i pośmiechując rzekł : 

— Cóż, panie, trochę to więcej warte, jak te 
kilka wołów, coś pan ze skóry odarł zeszłej zimy. 

— Nie rozumiem, co pan widzi w tem weso- 
łego, lub pocieszającego, drwiąc i wspominając 
minione straty! — rzekła panna Marya. — Wtedy 
pan był winien, dzisiaj p. Mrozowieki. Każdemu 
się zdarzyć może nieszczęście. 

— Proszę pana! — ozwał się Antoni — mnie 
się zdaje, że oszaleję. Tociem brał te pieniądze 


przy ludziach, w dzień, nie byłem ani razu pi- 
jany. Nie dojrzał żaden z nas w nich nie podej- 
rzanego. 

— Cóż z tego. To tylko dowód, że jesteście 
stado głupców i niedołęgów, a za wszystkich ty 
odpowiadasz. 

— Mój Boże! Mój Boże! — szepnął chłopak, 
obejmujące głowę rękami, 

Doktor wstał i przeszedł się po gabinecie parę 
razy. Potem usiądł napowrót. 

— No, kończmy te miłe rachunki. Gotówki 
pięćset rubli, koszta pięćset, śmiecia tego 1.300 
rubli, zostanie mi z tej wyprawy siedmaet rubli, 
które wam muszę rozdać, za robotę i czas stra- 
cony. Bierz swoje sto pięćdziesiąt rubli. Tamtych 
jutro opłacę. 

Antoni powstał, 

— Proszę pana — rzekł — jak się bieda do 
kogo przyczepi, to go nie nie minie. Nie rozu- 
miem, co się stało. Dobre pieniądze brałem i je- 
ślim się nie dał oszukać na złocie i skórach, i na 
papierach nie. Ktoś mi je zamienił chyba, choć na 
Bóga się kluę, że trzosa nie zdejmowałem z sie- 
bie ni na chwilę. Pan powiada, żem głupiec i nie- 
dołęga, i że za wszystkich odpowiem. Więc niech 
pan mnie nie policzkuje tym zarobkiem. Przecie 
pan wie, że nie wezmę. Proszę nademną litość 
mieć i pozwolić odsłużyć. Do śmierci parobkiem 
będę, kiedym się nie zdał do czego lepszego, a 
pan mi będzie tem śmieciem płacił. Może do 
śmierci z długa skwituję! 

Doktor przelotnie spojrzał na niego. 

Chłopak płakał prawie, nieprzytomny z rozpa- 
czy i wstydu. Widział się zgubionym na całe ży- 
cie, upokorzonym najciężej, winnym a bezsilnym 
wobec fatum, co go prześladowało. 

Zatoczył się i o ścianę oparł. 

— Mój Boże! Mój Boże! — szeptał bezwie- 
dnie. — Czegom ja przyszedł tutaj, czego! 

Panna Marya zbliżyła się do ojca. 

— Niech go tatko przyjmie — rzekła cicho. — 
Skoro się go odtrąci, będziemy mieli życie jego 
na sumieniu. To człowiek wyczerpany nieszczę- 
ściem | 

— Nie potrzebujesz mi radzić! — burknął sta- 
ry. — Wyprowadź mi tylko ztąd twego Szum- 
skiego. Ten facet zawsze mnie rozdrażni. Rozmó- 
wimy się spokojnie w cztery oczy. Chłopcą naj- 
oczywiściej okradli! Trzebą milczeć. Kiedyś to 
się odkryje! 

Dziewczyna wywołała Szumskiego z pokoju. 
Zaczął wnet dowodzić, wymachując rękami: 

— Takie wypadki stwierdzają moje poglądy. 
Ojciec za stary do interesów. Powoduje się sym- 


patyami najfałszywszemi, dobiera głupców lub 
nieponiów za ajentów. Dzisiaj parę tysięcy rubli 
straty, jutro dziesięć, i za lat parę fundusz si 
rozmydli. Przysięgnę, że ten drab pieniądze ukr 
na współkę z Czyżem, lub drugim, bo nie sposób 
być do tyla głupim, żeby wierzyć w jego niewin- 
ność. I jakaś baba w tem jest, to widoczne. To 
cała szajka. Ale nie ja będę, jeśli tego nie wy- 
śledzę. Ładna spekulacya, niema co mówić! 

Panna Marya słachała obojętnie i odpowiedziała 
z całym spokojem. 

Wszystko czas odkryje. A co do strat, 
umiemy je przetrwać filozoficznie. 

A tam za drzwiami, które doktor zamknął, 
toczyła się inna rozmowa. 

Stary pieniądze zgarnął i schował, potem na 
Antoniego skinął. 

— (Chodźno tutaj. Poprzysięgniesz mi dwie 
rzeczy. Pierwsza, że żywej duszy nie piśniesz o 
tej awanturze. To konieczne i dla mego kredytu, 
i dla odkrycia złodzieja, bo cię okradziono ha- 
niebnie. Jak oprzytomniejesz, może sobie cokol- 
wiek, jaką poszlakę przypomnisz. Przysięgniesz 
także, że mi od dnia dzisiejszego będziesz bez- 
warunkowo posłusznym. 

— Przysięgam, panie! 

— Na służbę cię wezmę. Jutro się tu przenie- 
siegz i jakeś chciał, będziesz brał wynagrodzenie 
fałszywemi pieniądzmi, oprócz niezbędnych wy- 
datków. Co każę, będziesz spełniał. Jak długo, 
to się okaże. Może, jakeś rzekł, całe życie! 

— Dobrze, panie. Moje życie mało warte, żeby 
go żałować. 

— Jeszcze wszystko przed tobą. Pamiętaj tedy, 
że należysz do mnie. Nie pozwolę na żadne bunty 
i fantazye. Spróbowałeś samodzielności niefortun- 
nie. Będziesz słuchał, spełniał i uczył się pracy 
od abecadła ! 

Młody głową skinął. Nic go w tej chwili nie 
mogło zatrwożyć lub poruszyć, wobec bezmiaru 
nieszczęścia. Kirgizomby się oddał w niewolę. 

— ldźże teraz i wypocznij. Muszę Szumskiemu 
zalecić dyskrecyę, jeśli to możliwe. 

Chłopak wyszedł, jak automat. Nie śmiał niko- 
mu w oczy spojrzeć. Jak zwierzę ranione, zaszył 
się do swej izby i tam dopiero zapłakał gorzko 
nad swem rozbiciem. Teraz już był żywcem po- 
grzebany na Sybirze, bez żadnej możliwości po- 
wrotu i powstania. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
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tudzież powiatów krakowskiego i chrzanowskiego |szowinistyczna prasa niemiecka, a nie zastanawia- 
ulga w spłacaniu krajowych dodatków do podat-|jąc się nad tem, że w tem wszystkiem jest pełno 
ków od roku 1894 do 1904, wynosząca w r. 1894|fałszu, obłudy i chęci sprowadzenia nas na ma- 
11 cent. od każdego złr. podatków bezpośre-| nowce niecierpliwości kobiecej. 
dnich; w roku 1895 cent. 11, poczem zniżać się| Bolesne to bardzo być wiecznie między młotem 
będzie ta ulga o 1 cent. rocznie. Ulga ta ustaje|a kowadłem, błąkać się w niepewnóści, 
w r. 1905. wieszeniu, ale kto 
3. Wszelkie aktywa i pasywa wszystkich trzech |za wygraną, 
funduszów indemnizacyjnych przechodzą po doko- 
naniu konwersyi na fandusz krajowy. 


musi się z koniecznością stanu ta- 
kiego oswoić, jeżeli nie posiada tej ultima ratio, 
która węzły gordyjskie przecina. Na wszelkie uzna- 
4. Sejm wzywa c. k. Rząd, aby w drodze wła-|nie zasłużą sobie szowiniści nasi, jeżeli po tem 
ściwej dla pożyczki konwersyjnej wyjednał: a)|nowem przejściu, jakie nam zgotowali podstępni 
uwolnienie wszelkich z jej powodu zdziałanych |fabrykanci opinii antypolskiej, utwierdzą się w u- 
dokumentów prawnych, wystawionych przez kraj |miarkowaniu, które, jak słusznie powiedziało je- 
zapisów dłużnych i kuponów od wszelkich opłat|dno z pism tutejszych, bynajmniej nie potrzebuje 
stempli i należytości; b) uwolnienie procentów tej |sprawiać ujmy stanowczości. 
pożyczki od podatku dochodowego I i III klasy] Niektóre z pism naszych posunęły się tak da- 
i od wszystkich przyszłych podatków, jakie w je-|lece w usłażności dla niemieckich szowinistów, że 
go miejsce zaprowadzone były, przyczem jednak | zażądały, żeby ogłoszono i tem samem poddano 
podatek dochodowy od procentów, będących je-| pod sąd „ogółu* memoryał, jaki swego czasu de- 
szcze w obiegu obligacyj indemnizacyjnych Gali-| putacya doręczyła ministrowi, Drowi Bossemu, 
eyi wschodniej, Galicyi zachodniej i W. Księstwa|w Poznaniu. Życzenie takie świadczy oczywiście 
Krakowskiego, ma być do końca obecnego planu|o zupełaym braku wszelkiego taktu i zmysła po- 
umorzenia”w terminach dotychczasowych opłacony; | litycznego. To też głosy takie zostały w odosobnie- 


CZAS z Niedzieli 11 Września 1892. 


— Wyższy zakład naukowy dla kobiet im. Dra|dziwiłł, stryj książąt Konstantego, Dominika i Mi- 
Adryana Baranieckiego rozpoczyna z dniem 1 paździer- 
nika b. r. 25 rok istnienia. W dniu tym podjęte zo- 


staną, jak zwykle dotychczas, lekcye rysunków, ma 


larstwa olejnego i akwarelowego, jakoteż modelowa- 
żyć w za-|nia. Wpisy przyjmuje kustosz Muzeum techniczno- 
w polityce z góry nie chce dać | przemysłowego w godzinach rannych od 10—1 do 
końca września, jakoteż udziela informacyj eo do|z Król. Polskiego ; 
planu naukowego i opłat za poszczególne lekcye. 
Wykłady teoretyczne na wydziałąch historyczno-lite- 


rackim i przyrodniczym rozpoczną się, 


w swoim czasie podane do publicznej wiadomości. 
W imieniu Zarządu wyższego Zakładu: 
Dr E. Bandrowski. 


— Wpisy do szkół przemysłowych uzupełniają- 
cych rozpoczynają się dnia 11 b. m. i trwać będą 
do dnia 14 b. m.; nauka zaś rozpoczyna się dnia 
15 b. m. Bliższe szczegóły zawierają rozlepione po 


rogach ulic plakaty. 


— Wpisy do szkoły dla sług płci żeńskiej odbę- 


dą się w niedzielę dnia 11 b. m. od 


leńsku (na dole). Nauka w szkole dla sług płci żeń 


% : ć jak zwykle, | wątelka z Król. Polskiego ; 
z początkiem listopada. Bliższe szczegóły zostaną | wątel ziemski z Poskla; Dr Ludwik Bąkowski, lekarz 


i godziny 3 do|rzystwa kredyt. ziem. ze Złoczowa ; Kazimierz Roda- 
5 popołudniu w kancelaryi szkoły miejskiej na Smo- 


Obrońca: Czy to prawda, że Dr Medwey miał 

chała Radziwiłłów. Pogrzeb odbędzie się w Ermenon- | panią hypnotyzować ? 

ville, (w departamencie Oise), gdzie zmarły mieszkał, | Bro zka: O ile w książkach czytałam, sądzę, 
— Przybyli do Krakowa: Grand Hotel: Dr|że przedmiot hypnotyzowany nie wie o tem zgoła. 

Reismann Grone z Essen; Charard Cezar, inżynier | Raz była w żarcie mowa o hypnotyzowaniu. Med- 

z Paryża. wey rzekł: Ja panią zabypnotyzuję. Odparłam: 
Hotel Saski: Leonard Mieroszowski, obywatel | Ciekawam, kto kogo pierwej? Myślę, że niełatwo 

Bronisław Chrząszcz, obywatel ze|byłoby mnie zahypnotyzować. | 

Lwowa; SŚlizien, student uniw. z Rygi. Przewodniczący zwalnia zupełnie p. Brodzką. 
Hotel Drezdeński: Ludwika Popławska, oby-| Wychodzi ona, nie odpowiadając zupełnie na ukłon 

Walery Leśniowski, oby- | Medweya. 

Na to powstaje sekundant Brodzkiego, poru- 

z Warszawy; Aleksander Kijakowski, obyw. z Litwy ; | cznik Słonecki, odprowadza panią Br odzką do drzwi 

Karol Griinwald, kupiec z Wiednia. 1 ująwszy ją za rękę, ucałował trzykrotnie i rzekł: 
Hotel pod Różą: Bolesław Wolański, urzędnik | pPuśćmy w niepamięć wszystko, co było. Ja, 

pol. z Jazłowie. imieniem nieboszczyka męża twego, przebaczam 
Hotel Narodowy: Julia Zwyślińska, żona me-|Ci wszystko, kuzynko.* A 

chanika z Warszawy; Władysław Pizar, urzędnik zeļ Scena ta wywołała poruszenie w audytoryum. 

Lwowa. Pani „Brodzka wybuchła gwałtownym płaczem i 
Hotel Krakowski: Ignacy Nikorowicz, literat | opuściła salę. AAS i 

ze Lwowa; Aleksander Soroczyński, delegat Towa-|  Odczytano dalej świadectwa Dra Medweya. 
Obrońca przedłożył list miłosny Janiny Brodzkiej 

do Medweya. Treść wskazuje, że pisała go ręka 

kobiety wysoce egzaltowanej, która czuła się nie- 


kowski, prawnik z Zakopanego. 


c) nadanie zapisom dłużnym tej pożyczki charak-|nia i pewno się już nie odezwą, 
teru pupilarnego bezpieczeństwa tak, aby one mo-|na przekór. 
gly być używane na lokacyę kapitałów fuadacyj. | Zresztą u nas dziś więcej myśli się o cholerze, 


chyba tak sobie|skiej rozpocznie się w niedzielę dnia 18 września 
b. r. o godz. 8 po południu i odbywać się będzie 


szczęśliwą bez miłości. Porównywała się do potę- 
Repertuar teatru krakowskiego.  |pionych w Hog Dantego, miotających się w roz- 
każdej niedzieli od godz. 3 do 5 po południu. jedzi og; ji i gościnny wy-|PACzy, znajdujących rozkosz w powiększaniu wła- 
nych, kapitałów od zakładów, będących pod do-|niż o polityce. Niebeznieczeństwo też bynajmniej] — Z teatru. Od jutra począwszy, przedstawienia o z” p Marekan Szosie, Kaci łat snej boleści. żyć piw 

zorem publicznym, tudzież funduszów pupilarnych, |jeszcze nie minęło. Po skwarach niesłychanych wieczornę rozpoczynać się będą o godzinie 7. Jutro| aktach Moliera : tłómaczył J. Narzymski. W końcu zapytał jes:cze obrońca oskarżonego : 
fideikomisowych i depozytowych i słożyć według | nastały chłody o bardzo niskiej stosunkowo tem- wystąpi p. Wincenty Rapacki po raz ostatni na na-| We wtorek 13 b. m.: Potop, obraz dramatyczny | Czy bijąc się w pojedynku, działałeś pan pod 
kursu giełdowego, wszakże nie po nad nominalną | peraturze, ale czy wytrwają, także jeszcze niewia. szej scenie w Skąpcu Moliera. w 5 aktach z powieści Henryka Sienkiewicza. wpływem nieodpartego przymusu ? 
wartość, jako kaucye w stosunkach służbowych i| domo. Wielkie uspokojenie budzą prawdziwie wzo-| — Ślub. Dziś o godzinie 11 przed południem w ko-| We czwartek 15 b. m.: Gwiazda Syberyt, obraz Oskarżony: Tak! 

kontraktowych, tudzież jako zabezpieczenie woj-|rowe zarządzenia naszych władz. Mieliśmy już na|ściele OO. Kapucynów w Krakowie pobłogosławiony dramatyczny w 4 aktach ze śpiewami Leopolda hr. Obrońca: Czy uprowadzając Brodzką, działa- 
skowych kaucyj małżeńskich; d) zezwolenie na|wsi pod Zdanami, na pograniczu szląskiem, gnia- | został związek małżeński p. Henryka Mieroszowskiego, | Starzeńskiego. łeś pan dla koniecznej obrony zagrożonego jej 
notowanie kursa tych obligacyj w urzędowym|zdo zarazy, sprowadzone przez uciekających | właściciela dóbr Biskupice, z panną Zofią Chrzą | W sobotę 17 b. m. (wznowienie): Przyjaciele, |życia ? 

cenniku giełdy wiedeńskiej. z Hamburga robotników, ale przez najenergi-|szczówną. komedya w 4 aktach Aleksandra br. Fredry, ojca. | Oskarżony: Tak! 

5. Sejm poleca Wydziałowi krajowemu, ażeby |czniejszą desifenkcyę i odosobnienie, w samym] — Klub cytrzystów. W niedzielę d. 4 b. m. ukon-| w niedzielę 18 b. m. po raz 138: Kościuszko| Na tem postępowanie dowodowe zakończono. 
wszelkich dołożył starań, celem umożliwienia szyb |zarodzie złe stłamiono. Wieś zarażona do dziś| stytuował się tymczasowy zarząd, celem powołania|pog Racławicami, obraz historyczny ze śpiewami| Po przerwie przedłożył prezydent trybunału, 
kiego uzyskania wspomnianych pod 4 ulg i u |dnia jest osaczona. Główne drogi żelazne, mogące |do życia klubu krakowskich cytrzystów. W skład|w 5 oddziałach Wł. L. Anczyca. radca p. Spędakowski, następujące pytania sędziom 
względnień. nam sprowadzić zarazę od Berlina i Hamburga, | tego prowizorycznego wydziału weszli panowie i pa- przysięgłym: 

6. Do przeprowadzenia operacyi konwersyjnej|także pozamykane szezelnemi rogatkami sanitar-|nie: p. Skąpski (senior) jako przewodniczący, p. Ber- I pytanie główne: Czy oskarżony Aleksander 
dodaje się Wydziałowi krajowemu Komitet dorad-|nemi, na których odbywa się przegląd i desinfek-| ger jako sekretarz, p. Bonkowski (kasyer), p. Braun] — Dnia 9 września dość pogodnie; termometr od] Oskar dwojga imion Medwey jest winien, że w lu- 
czy z 5 członków złożony, a przez Sejm wy-|cya podróżnych oraz bagaży. Wszystko to jednak (k'erownik artystyczny), panie Hochstim, Skąpska] +8'1 doszedł do --20:6 C. Barometr z małą zmia-|tym roku 1892 Janinę Brodzką, żonę ś. p. Euge- 
brany. nie wyklucza niebezpieczeństwa. Robotnicy, wraca- ļ i p. Tressler, jako członkowie zarządu. Klub wcho-|n4; o godzinie 7-mej rano dnią 10 września stan| niusza Brodzkiego, chociaż po jej woli, mężowi 

1. Z wykonania powyższych uchwał Wydział| jący z Zachodu, spłoszeni uprzykrzonemi środka- Į dzi w życie z d. 1 października b. r. Lokal tegoż |jego był 741:3 mm., termometru --13:2 C. Wiatr] podstępem uprowadził? 
krajowy zda sprawę na najbliższej sesyi sejmowej.|mi bezpieczeństwa, zaczynają chodzić i przekra- |znajduje się przy ul. Jagiellońskiej L. 12, I piętro. | wschodni. II pytanie główne: Czy oskarżony Aleksander 

(geun yvi dać się manowcami do domów. Temu już wła-| Wpisy przyjmuje się do 15 września codziennie odj W niedzielę dnia 11 września: Imienia N. Maryi] Oskar dwojga imion Medwey jest winien, że wy- 
p 4 8 śnia. dza przeszkodzić nie może, ale ten wynalazła spo- į godziny 6 do 8 wieczorem w lokalu klubu. Lekcyj] Panny, św. Prota i Jacka; w poniedziałek dnia 12|zwawszy š. p. Eugeniusza Brodzkiego do walki 
oznan 9 wrześni sób skuteczny, że władze gminne w bezwzględny Į gry na cytrze zwykłej i smyczkowej udzielać będą|b. m.: Zwycięztwo nad Turkami, św. Waleryana. |na broń morderczą, w takowej strzałem z pistole- 

(*) Niemiecka prasa szowinistyczna używa | sposób ścigają zbiegów, którzy dla zarobku opa-|w lokalu klubu pp. Jan i Joanna Braunowie. piwik nc | 10 GO zabił? 
wszelkich sztuk, żeby przeszkodzić postępom|ścili ojezyste strony, a teraz nie wzdrygają się] — Piękne zjawisko można było obserwować dai. | R Na odnośne pytanie prezydenta trybunałn, zwró- 
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t. zw. ugodowej polityki. W pismach liberalnych, | narażać je niewczesnym powrotem na klęskę po |siejszej nocy w naszem mieście. Około północy poja- cone do prokuratora i obrońcy, czy nie mają ja- 
wolno-konserwatywnych i narodowo liberalnych niej moru. Słuszna bezwzględneść gmin dochodzi do|wiła się na pogodnem niebie tęcza księżycowa. Bar- kich wniosków w sprawie powyższych pytań, o- 
ustaje gwałtowne szczacie pośrednie i bezpośrednie. |tego, że niejeden zbieg, wracający z Hamburga, wy tęczy nie były zbyt wyraźne, natomiast sam ry- świadczył p. zastępca prokuratoryi państwa, iż ze 
W najrozmaitszych organach, w różnych okolicach, | musiał wrócić, zkąd przybył, bo ma wszędzie bro- |sunek koła świetlnego był nadzwyczaj ostry i wyrażny. swej strony niema nie do podniesienia, obrońca 
odzywają się głosy antypolskie. Ale ponieważ] niono wstępu. Liberalne gazety oburzają się na| —— Rada szkolna krajowa uthwaliła na posiedze ów 9 śni zaś Dr Grek zażądał pięcio-minutowej przerwy do 
wszystko to brzmi na jednę nutę, z tekstem po-|to, wywodzące z prawa, że każdemu słaży w ró-|niu dnia 5 b. m.: 1) zatwierdzić wybór Tadeusza Lwów 9 września. namysła. 

wtarzającym się moiej więcej w tych samych wy-|wnej mierze wolność przesiedlania się. Mówią już Starzyńskiego, właściciela dóbr Derewni i prezesa] Na początku dzisiejszego posiedzenia przystą-| Po pauzie tej, postawił Dr Grek wniosek, aby 
razach, nietrudno się domyśleć, że cała akcya|nawet o tem, że właśnie z powodu tej cholery | Rady powiatowej w Żółkwi, na zastępcę „przewodni-|piono do odczytania zeznań świadków, którzy do|trybuoał, w myśl $. 319 proe. karnej, do poda- 
płynie z jednego źródła, z jednego biura praso-|owo prawo ma uledz ograniczeniu, co dla naszych |czącego Rady szkolnej okręgowej w Żółkwi, 2)|rozprawy stanąć nie mogli. Bronisław Słonecki|nych powyżej pytań głównych, dołączył jeszcze 
wego. Głosy te nie są wyrazem rzeczywistej opi- | stron, cgołoconych z robotnika, byłoby prawdziwem | zorganizować szkolę ludową w Ostrowcu, powiat Ko-|zeznał w śledztwie stanowczo, że Brodzka nie| następujące pytanie dodatkowe: w razie zatwier- 
nii, tylko fabrykatem, obliczonym na wytworzenie | dobrodziejstwem. ) łomyja, od 1 lutego 1893 roku, 3) zamianować kan |miała zamiara zupełoaie zerwać z mężem. List| dzenia I pytania głównego, pytanie dodatkowe: 
opinii sztucznej, która a Niemców łatwo się| Słychać z pogranicza, że władze kazały wrócić | dydatów stanu nauczycielskiego, Wincentego Kubika, | Brodzkiego uważał za prowokacyę, nie za wy-| „Czy oskarżony Aleksander Medwey dopuścił się 
przyjmuje, dlatego, że od wielu lat gleba dla po-|za granicę wszystkim robotnikc m , sprowadzonym | Dominika Żelska i Jana Maoulaka, zastępcami nau |zwanie, Paulina z Kozłowskich Rudkowska ,|czynu karygodnego, objętego pierwszem pytaniem 
rosta opinii antypolskiej jest dobrze uprawioną,|aa żniwa z Kongresówki. Wielka ztąd powstanie |czycieli w V gimnazyum we Lwowie, 4) zatwierdzić |żona inżyniera, zeznała w śledztwie, że p. Brodz |głównem, działając pod wpływem przymusu nie- 
a ugodowe usposobienia jeszcze nie wsiąkły| trudność na czas kopania ziemniaków i buraków.|w zawodzie nauczycielskim Józefa Nogaja w gimna-|kiej dano wychowanie towarzyskie, ale nie dano| odpornego, lub w wykonaniu sprawiedliwej obro- 
w masy. W pierwszej linii chodzi szowinistom | Ceny zboża znacznie się obniżyły, ale obniżka pra-|zyam w Tarnopolu i przyznać mu tytuł profesora od|jej wychowania religijnego i etycznego. O ile wi-| ny koniecznej ?* — a na wypadek potwierdzenia II 
o to, żeby rząd, jak się uląkł wrzawy sztucznej | wdopodobnie nie będzie trwałą, bo skutkiem po-]1 września b. r., 5) przyznać dodatki pięcioletnie : f działa, pożycie Brodzkich było bardzo dobre. Ja-| pytania głównego, zupełnie analogicznie do pierw- 
w sprawie prawa szkolnego, tak samo uląkł się| suchy wypaliły się trawy i koniczyny, więc Za- | Stanisławowi Piątkiewiczowi, dyrektorowi gimnazyum| nina nigdy się nie skarżyła na męża. Brodzki|szego, drugie pytanie dodatkowe: „Czy oskarżony 
„Opinii“ i w tak zwanej nowej polityce polskiej. stępować je będzie trzeba obrokawi zbożowemi.|w Przemyślu, czw»rty dodatek; Drowi Franciszkowi|pod koniec zawsze skarżył się na Bieniedzkich;| Aleksander Medwey dopuścił się czynu, objętego 
Z cezelnością, która się w języku niemieckim | Ziemniaki „na lżejszych gruntach także chy biły. | Grzegorczykowi, dyrektorowi gimnazyum w Brzeża-|w nich widział powody swego nieszczęścia. Hr. drugiem pytaniem „głównem, działając pod wpły- 
zwie: Unverfrohrenheit, pisma, które najmniejszej] W tych dniach dopiero spadły pierwsze rzęsistsze|nach, czwarty dodatek; X. Antoniemu Hochekerowi,| Henryk Skarbek zeznał, że pożycie Brodzkich|wem przymusu nieodpornego, „lub w wykonaniu 

. styczności nie mają z rządem, występują z twier-| deszcze, które jako tako umożliwiają uprawy pod | profesorowi giwnazyum w Brzeżanach, drugi dodatek; f było dobre aż do chwili katastrofy. Doniesienie | sprawiedliwej obrony koniecznej % 

dzeniami, jakoby rząd dalekim był od wszelkich nowy siew, a tymczasem przy chłodzie jesiennym | Józefowi Wasilkowskiemu, profesorowi gimnazyum f karne zrobił Brodzki za poradą jednego z adwo- „ Zastępca prokaratoryi, p. Przyłaski, sprzeciwił 
jakichkolwiek ustępstw na rzecz polskiego żywio- |zanosi się znów na stałą pogodę. w Kołomyi, drugi dodatek. katów lwowskich. Brodzki zostawił w ręku hr.|się postawieniu tych pytań. 

łu. Czelność ta zmężniała naturalnie od chwili, 
kiedy nawet Reichsanzetger przyłączył się do 
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powszechnie wiadomo — przez kilka dni żoną zmar |nych następstw. P. Bieniedzka patronizowała ten 
łego niedawno w. ks. Heskiego, który rozwiódł się | stosunek. r 
z nią wskutek nalegań królowej Wiktoryi. Z Peters.|] Obrońca zapytuje, jakie zamiary miała pani 
burga zaś donoszą , że w. ks. Mikołaj Konstantyno- | Bieniedzka ? t 
wicz, stryjeczny brat cara, ożenił się z wdową po] Brodzka (z oburzeniem): Na to pytanie od- 
kupcu Burianie. Przed ślubem zrzekł się w. książę |powiadać nie będę. P. Bieniedzka nie jest przed 
wszelkich praw familijnych. — Wreszcie Köln. Ztg|sądem oskarżoną! 
otrzymuje z Petersburga depeszę, iż nowomianowany| Obrońca: Co p. Bieniedzka mogła myśleć o 
minister skarbu Witte za wyraźnem zezwoleniem ca- | pani stosunkach majątkowych? 7 i 
ra Aleksandra ożenił się w zeszłą niedzielę z roz-| Brodzka: Ja sama zapatrywałam się na nie 
wiedzioną żoną pewnego urzędnika, pochodzącą z ro-|zaraz po ślubie bardzo różowo; spodziewałam się, 
dziny izraelickiej. że rodzice urządzą mi dom na taką stopę , jaką 
— Z Paryża. Figaro pisze: Dnia 7 b. m. umarł sobie wyobrażałam ; paz o konie, ekwipaż. Mó- 
tu po długiej i ciężkiej chorobie ks. Zygmunt Ra- wiłam o tem p. Bieniedzkiej. 


cesarzowi i doznał zachęty do nakierowania poli- 
tyki polskiej na tory antypolskie. Zaiweczywszy |ski przedłożył wniosek o połączenie rynien z kana- 
wszelkie widoki nasze, sądzą ci panowie, że nas|łami, a r. m. p. Redyk wniosek o wlewanie przy- 
zniewolą do wybryków w czynie i słowie, a wy- najmniej trzy razy dziennie wody do okien kanało- 
bryki te skompromitują nas w kołach rozstrzyga- |wych , zaopatrzonych w zamknięcia wodne. Wnioski 
jących. te przekazano sekcyi ekonomicznej Rady miasta. P. 

Nie dziwić się, że przy sangwinistycznem uspo- | wiceprezydent Dr Schmidt przedłożył ułożoną przez 
sobieniu naszem zanosiło się już nawet na mały f siebie instrukcyę dla komisyj sanitarnych. Uchwalono 
tryumf dla nich. Mniej rozważni politycy nasi, a|wydelegować 9 komisyj z łona Magistratu , które się 
przystępni wpływom liberalaych perswazyj, zaczęli|zajmą przedewszystkiem stwierdzeniem i usunięciem 
już nieżle machać szabelką słowa, biorąc wszyst-|jak najrychlejszem usterek sanitarnych. Dalsze posie 
ko za dobrą monetę, czem brząka przed nami! dzenia komisyi odbywać się będą co tydzień. 


nowi, co też komisya uchwaliła. Prof. Dr Domań 


faktem pozostanie, pojedynek odbył się i Brodzki 
padł od kuli Medweya. LJ 
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cie stałego uregulowania stosunków skarbu krajo- 
wego do komisyi budżetowej. Sprawozdanię o 
szkołach rolniczych, szkole gorzelniczej, gorzelni 
i torfiarni w Dublanach, oraz sprawozdanie ò po- 
pieraniu kultury krajowej na polu budowli wo- 
dnych przekazano komisyi gospodarstwa krajowe- 
go. Do komisyi budżetowej odesłano: sprawozda 
nie Wydziału krajowego w przedmiocie prośby 
gminy Serwery o przyjęcie na fundusz krajowy 
kwoty 202 złr. 75 ct., należącej się gminie Tar- 
nopol za utrzymanie Anny Wołoszyn w domu u 
bogich, dalej sprawozdanie o petycyach kilku 
gmin w sprawie zniżenia prestacyj na płace nau- 
czycieli, wreszcie sprawozdanie w przedmiocie 
emerytowanych nauczycieli, tudzież wdów i sierot 
po nauczycielach o udzielenie lab podwyższenie 
emerytury względnie daru z łaski. Sprawozdanie 
w przedmiocie przeistoczenia 7-klasowej szkoły 
żeńskiej w Brodach na wydziałową przekazano 
komisyi szkolnej. Sprawozdanie w przedmiocie 
odrestaurowania wnętrza kościoła przy szpitalu 
św. Łazarza w Krakowie, oraz sprawozdanie Wy- 
działu krajowego z preliminarzem galic. fandu- 
szów propinacyjnych na r. 1893 przekazano ko- 
misyi budżetowej. 

Na propozycyę Wydziału krajowego członkami 
Rady nadzorczej Banku krajowego zostali wybra- 
ni pp. August Gorayski, Józef Męciński i Gustaw 
Romer. 

Sekretarzami zostali wybrani: Trzecieski, Pa- 
szkowski, Wiktor i Siczyński. 

Kwestorami wybrani: Antoniewicz, Golejewski, 
Korytowski i Torosiewicz Emil. 

Rewidentami wybrani: Antoniewicz, Bobczyński, 
Dzieduszycki Klemens, Goldman, Kowalski, Me- 
ranowicz, Olpiński, Palch, Siczyński, Siemiginow- 
ski. Szeliski, Wolański Mikołaj. 

Do komisyi budżetowej wybrani: Abraha- 
mowicz, Badeni Stanisław, Chrzanowski, Czyże 
wicz, Danajewski Julian, Goldman, Jędrzejowicz 
Stanisław, Kowalski, Kozłowski Włodzimierz, Ma- 
deyski, Marchwicki, Romańczuk, Scipio, Skrzyński, 
Skałkowski, Stadnicki Jan, Szczepanowski, Za- 
górski. 

Do komisyi gospodarstwa krajowego 
wybrani: Antoniewicz, Dydyński, Gorayski, Gnoiń 
ski Jan, Gross, Lange, Polanowski, Potocki Ro- 
man, Puzyna, Rosenstock, Sapieha, Stadnicki Sta- 
nisław, Struszkiewicz, Schnell, Tarnowski Jan, 
Vivien, Wodzicki Ludwik, Zamoyski. 

Do komisyi prawniezej wybrani: Dworski, 
Fruchtman, Klemensiewiez, Krynieki, Lenarto- 
wiez, Madeyski, Rożankowski, Weigel, Zoll i Ży- 
wieki. . 

Do komisyi petycyjnej wybrani: Barański, 
Barabasz, Bobczyński, Dzieduszycki Klemens, Go- 
lejewski, Hamorak, Kapri, Klemensiewicz, Kuła- 
czkowski, Mazaraki, Merunowicz, Micewski, Mi- 
chalski, Mizia, Ochrymowicz, Sawa, Siemiginow- 
ski, Sirko, Strzygowski, Stręk, Szeliski, Tyszkow- 
ski, Wolański Mikołaj, Żardecki. 

Do komisyi administracyjnej wybrani: 
Dworski, Horodyski Bronisław, Jędrzejowicz Adam, 
Koziebrodzki Szczęsny, Kozłowski Zygmunt, Pa- 
szkowski, Pilat, Popowski, Romer Gustaw, Sze- 
ptycki, Teliszewski, Torosiewicz Mikołaj, Trze- 
cieski, Wiktor, Wodzieki Antoni, Zbyszewski, Zie- 
miałkowski, Żywicki. 

Do komisyi szkolnej wybrani: Asnyk, Ba- 
deni Stanisław, Balasits, Czartoryski, Dunajewski 
Albin, Dzieduszycki Wojciech, Kuiłowski, Paszkow- 
ski, Pilat, Potoczek, Raczyński, Rayski, Romańczuk, 
Solecki, Szezepanowski, Tarnowski Stanisław (star- 
szy), Tarnowski Stanisław (młodszy), Zoll. 

Kramarczyk interpeluje Wydział krajowy, 
kiedy załatwi wnioski na poprzednich sesyach 
wniesione, a zmierzające do zmiany ustawy dro- 
gowej, aby prestacye w naturze zastąpione zostały 
dodatkami do podatków. 

Koniec posiedzenia o godz. 12 min. 20. O dniu 
następnego posiedzenia zostaną posłowie pisemnie 
zawiadomieni. Powszechnie przypuszczają, że do 
piero 20 lub 21 b. m. będzie następne posiedze 
nie, gdyż wcześniej komisya budżetowa nie za- 
łatwi się z badżetem. 

Lwów 10 września. Wczoraj wieczór odbyło 
się posiedzenie Koła sejmowego, na którem oma- 
wiano program prac sejmowych i uchwalono za- 
łatwić na obecnej sesyi budżet krajowy. Następnie 
wybrano komisyę-matkę, w której skład weszli 
pp.: Stanisław Badeni, Bobrzyński, Chrzanowski, 
Gniewosz, Grorayski, Szczęsny Koziebrodzki, Sta- 
nisław Tarnowski (starszy), Pilat, Polanowski, 
Rozwadowski, Skałkowski , Szeptycki, Stanisław 
Stadnicki, Weigel, Szczepanowski i Dembowski. 

Komisya-matka ukonstytnowała się, wybierając 
Sz. Koziebrodzkiego przewodniczącym, Polanow- 
skiego zastępcą przewodniczącego, Szczepanow- 
skiego sekretarzem. 

Lwów 10 września. 'azeta Lwowska zaprze 
cza stanowczo doniesieniu dzienników, jakoby u 
Namiestnika była deputacya włościan z powiatów 
skałackiego i zbarazkiego, by wyjaśnić powody 
emigracji. 

Gazeta Lwowska zaprzecza doniesienin Dzien- 
nika Polskiego o wybuchu cholery w Majdanie 
sieniawskim, powiecie jarosławskim. 

Krosno 10 września. Zmarł tu wczoraj Jan 
Nepomucen z Oleksowa Gniewosz. Pogrzeb jutro. 

Paryż 10 września. Telegrafowane we środę 
interview Mohrenheima z redaktorem Gaulois 
sprawiło tu niedobre wrażenie. Ogólnie mówią, że 


Wreszcie wyraża prokurator nadzieję, że sę- 
dziowie przysięgli osądzą rzecz ze stanowiska su- 
rowego prawa, mie poddając się żadnym wpły- 
wom. Tu zresztą ustawa schodzi się z przepisami 
kodeksu moralnego, wrodzonego każdemu. ` 
. Kiedy pierwsza wiadomość o pojedynku bordu- 
jeńskim doszła do wiadomości publicznej, rozległ 
się jeden głos oburzenia. Sformułowano sąd bar- 
dzo zwięźle. „Uwiódł mu żonę — mówiono — i 
strzelił mu w łeb.“ Ten człowiek, kędy się ruszył, 
wszędzie zostawił za sobą zagładę i zniszczenie. 
Wszedł do domu Brodzkich jako lekarz. Nie usza- 
nował ani obowiązków swego powołania, ani obo- 
wiązków gościa. Począł romans z Brodzką; posta- 
wił jej ultimatum, skutkiem którego stosunek ich 
obojga przestał być platonicznym. Zniszczył szczę- 
ście rodzinne Brodzkiego, zabrał mu żonę, a za- 
razem zabił moralnie Janinę Brodzką. Slepa na- 
miętność, którą się także zbrodnia usprawiedli- 
wia, ta nie grała roli; czyn spełaiono na zimno 
z egoistycznych pobudek. 

Jeden tylko w tej sprawie człowiek płonął na- 
miętnością i zginął od własnych płomieni, a tym 
był Brodzki. Ze Medwey nie unosił się szałem, 
świadczy już sposób obrony Dra Medweya, który 
całą winę starał się zepchnąć na barki p. Brodz- 
kiej. Gdzie jest choćby iskierka prawdziwego u- 
czucia lub tylko wspomnienie dawnych uczuć, tam 
się w ten sposób nie postępuje. Również sprawa 
przyjęcia 200 złr. przez p. Medweya z rąk Brodz- 
kiej świadczy, że motywem czynów oskarżoaego 
była zimna rachuba. Wprawdzie pani Brodzka, 
cheąc ratować Medweya, zeznała, że chciał on te 
pieniądze złożyć na cel dobroczynny; niewiadomo 
jednak, jaka to istytucya wzbogaciła się tym ro- 
mansowym funduszem. 

Co do pojedynku, to podnieść należy, że gdyby 
p. Medwey był przy trzecim strzale chybił, walka 
nie skończyłaby się tak tragicznie. Ale Dr Me- 
dwey tego nie uczynił; a jego tłumaczenie się 
z motywów, które nie pozwoliły mu sprowadzić 
zapasów na inne tory, nie trafią nikomu do prze- 
konania. 

Po przemówieniu prokuratora zabrał głos oskar: 
żony Medwey, a zwracając się do przysięgłych, 
zapytuje, czy mógł nie podać ręki pani Brodzkiej, 
której życie było zagrożone. Co się tyczy poje- 
dynku, przysięga, że Ś. p. Brodzkiego zabić nie 
chciał. 

Następnie przemawiał obrońca Dr Grek. Za- 
znacza on, iż nowożytne nstawodawstwo we wszyst- 
kich państwach broni cnoty kobiety. Lecz mężatka 
zbyt dobrze zna misterye miłości, przysięga mę- 
żowi na wierność i nie potrzebuje opiekuna dla 
strzeżenia swej niewinności. Czyż jest możliwe — 
zapytuje obrońca, — aby Medwey śmiał pewne 
propozycye miłosne czynić p. Brodzkiej, która 
świeżo okryta była krepą macierzyńską po utracie 
dziecka, gdyby ona nie była mu czyniła pewnych 
awansów. Pani Brodzka była łatwa i przystępna... 

Przechodząc do kwestyi pojedynku, podniósł 
obrońca, że gdyby Medwey nie był stanął do po- 
jedynku, byłby ogłoszony iufamisem i wyrzucony 
z tego społeczeństwa, do którego należy. W tym 
zatem wypadku działał on pod przymusem psy- 
chicznym i nawet wedlug ustawy karnej nie może 
być za ten czyn cdpowiedzialay. Obrońca polecił 
w końcu oskarżonego życzliwości przysięgłych, 
podnosząc, że w tym wypadku popełnił oskarżony 
grzech wobec własnej rodziny, ale nigdy nie może 
być uważany za zbrodaiarza. Niech: zatem odpo: 
wiąda za swój postępek przed Bogiem i przed 
własnem st mieniem. 

Nastąpiła z kolei replika prokuratora i obrch?y, 
a po resumé przewodniczącego udali się przysię - 
gli o godz. 83/, wieczorem do sali narad dla wy- 
dania werdykta. 

Lwów 10 września. 


(Telegram „Czasu*). 


Wczoraj o godz. 10'/, wieczór ogłosił przewo- 
dniczący ławy przysięgłych p. Sołtys następujący 
werdykt: 

Na pierwsze pytanie główne w kieranku zbro- 
dni uprowadzenia, odpowiedzieli przysięgli : 7 gło- 
sami tak, 5 głosami nie. 

Na drugie pytanie główne, pzstawione w kie- 
ruuku zbrodni pojedynku, odpowiedzieli przysię 
gli: 5 głosami tak, 7 głosami nie. 

Pytanie dodatkowe odpadło wskutek zaprzecze- 
nia pytania głównego. 

Na podstawie powyższego werdyktu Try bu- 
nał uwolnił Medweya od oskarżenia tak 
eo do zbrodni uprowadzenia, jako też co do zbro- 
dni pojedynku. Zarazem uwolniony on został od 
ponoszenia kosztów postępowania karnego. 

Ponieważ prokurator nie zgłosił zażalenia nie- 
ważności, został Dr Medwey wypuszczony 
natychmiast na wolność. 


Telegramy własne „Czasu. 


Lwów 10 września. (Ze Sejmu). Początek po- 
siedzenia o godzinie 11 m. 25. Siemiginowski o- 
trzymał urlop trzechtygodniowy. 

Weigel postawił wniosek o powiększenie 
liczby posłów z Krakowa do 4, a ze Iiwowa do 
sześciu. 

Z porządku dziennego odesłano w pierwszem 
czytaniu sprawozdanie Wydziału kraj. w przedmio 


Mokrenheim, który nieustannie używa prasy tu- 
tejszej dla swych politycznych celów, powinienby 


o tej prasie wyrażać się z mniejszem lekcewa- 
żeniem. 

Matin donosi dziś, że car pochwalił postępowa- 
nie Mohrenheima w sprawie z redakcyą Libre 
Parole. 

Petersburg 10 września. Z zarządzonego 
przez gubernatora jekaterynosławskiego śledztwa 
przeciw ekscedentom w Józówce okazuje się, że 
podpalili oni 180 sklepów, 12 szynków, 7 domów 
i synagogę. Szkoda wynosi 1'/, miliona rubli 
Z ekscedentów zabito 23, pięciu jest ciężko ran- 
nych, a jeden zginął bəz ślada, siedmiu spaliło 
się w płomieniach. 

Niebawem rozpoczną się procesy przeciw spraw- 
com rozruchów w Astrachanie, Saratowie, Po- 
krowsku, Chwalińsku, Józówce i Taszkiencie. 
Oskarżonych jest przeszło stu; powołano z górą 
tysiąc świadków. 

Petersburg 10 września. Historyk Iłowaj- 
skij wystąpił w Mosk. Wiedomostiach przeciwko 
konkurencyi zagranicznych fabrykantów, osiadłych 
w Łodzi i Sosnowicach. Również uderza gwałto- 
wnie na zamiar Kruppa założenia fabryki w gu- 
bernii jekaterynosławskiej. „Imię Kruppa — pisze 
Iłowajskij — należy, obok imienia Bismarcka, do 
najniepopularniejszych w Rosyi.* 


Telegramy biura koresp. 


Wiedeń 10 września. Stan zdrowia Arcyksię- 
cia Albrechta stale się polepsza. Areyksiążę mógł 
już dziś opuścić łóżko. 

Czerniowce 10 września. Na posiedzeniu 
Sejmu przedstawił prezydent krajowy nowomiano- 
wanego marszałka Lupula i jego zastępcę Rotha. 
Lupul podniósł, że prezydent krajowy w ciągu 
krótkiego swego urzędowania zdobył sobie sym 
patyę wszystkich. Marszałek wspomniał również 
o swym poprzedniku Wassilko, który zapewne 
dla dobra kraju i nadal będzie czynnym. 

Zadar 10 września. Na posiedzeniu Sejmu 
prosi Klaicz, aby z uwagi na brak kompletu i 
porę żniw, z uwagi dalej na uchwalony już pre- 
liminarz budżetu na r. 1892/3, z uwagi wreszcie 
na zupełny brak projektów do ustaw — odroczono 
sesyę sejmową. Bianchini przyłącza się do tego 
wniosku. 

Hinsbruck 10 września, Sejm postanowił od- 
roczyć się przynajmniej aż do ukończenia poła- 
dniowo-tyrolskich wyborów uzupełniających, a więc 
do 27 b. m. Namiestnik oświadczył, że nie ma 
nie przeciw temu. 

Paryż 10 września. Ze źródła autentycznego 
zapewniają, że obecnie niema wcale mowy 0 po- 
wtórnem spotkaniu się Ribota z Giersem. 

Genua 10 września. Król w towarzystwie 
książąt, ministrów i dostojników dworskich, przyj- 
mował wiceadmirała Rieunier i komendantów sta- 
tków francuskich. Przybyli oni do pałaca w po- 
wozach dworskich. Kompania wojska pełniła służbę 
honorową. 

Riennier, wręczając królowi list Carnota, powie- 
dział: Prezydent republiki polecił mi, abym Wa- 
szą Król. Mość jego imieniem powitał i złożył 
życzenia szczęścia dla Waszej Król. Mości i jego 
rodziny. Król odpowiedział: Wraz z ladem moim 
cenię wysoko powitanie i życzenia prezydenta re- 
publiki. Poruczając panu misyę obecuą wśród tak 
uroczystych okoliczności, dowiódł rząd francuski 
swojej dlą nas przyjażni, która nam jest drogą i 
odpowiada naszym uczuciom żywej sympatyi dla 
Francyj. 

Po tych przemowach nastąpiło przedstawienie 
świty królewskiej, poczem Rieunier miał u króla 
audyencyę, trwającą 50 minut i noszącą cechę 
wielkiej serdeczności. Riennier udał się następnie 
do królowej, aby jej złożyć swój hołd. Podczas 
przyjazdu i odjazdu oficerów francuskich, ludność 
wznosiła okrzyki: Niech żyje Francya! 

Bezpośrednio po wiceadmirale Rieanier, przyj 
mował król równie uroczyście pułkownika rumnń- 
skiego Murgesco, który mu wręczył pismo króla 
rumuńskiego. 

Genua 10 września. Królestwo i książęta wło- 
acy zwiedzili wczoraj wystawę. W oddziale, po- 
święconym misyom katolickim, powitał dostojnych 
gości serdecznie Arcybiskup z Reggio. 

Genua 10 września. Urządzony przez muni- 
cypalność wieczór wypadł świetnie. Rozesłano 
przeszło 3000 zaproszeń, między innemi do wszyst- 
kich obcych oficerów. Około godz. 11 zjawił się 
król Humbert z małżonką. Królestwo, powitani 
przez burmistrza i radców municypalnych udali 
się przez podwójny szpaler gości do wielkiej sali 
środkowej, gdzie rozpoczęły się tańce. Królowa 
tańczyła kadryla z burmistrzem. Podczas cercle 
rozmawiali królestwo z ministrami, wiceadmirałem 
Rieunier i ambasadorem hiszpańskim Benomarem. 
Królestwo wyrazili burmistrzowi żywe podzięko- 
wanie za piękny wieczór. Zagraniczni oficerowie 
byli odszczególniani na wieczorze. 

Peruggia 10 września. Sąd przysięgłych 
skazał Poggioniego, mordercę biskupa z Foligno, 
na dożywotne więzienie celkowe. Jestto najwyższy 
wymiar kary. 

„Glasgow 10 września. Kongres gwarectw an- 
gielskich uchwalił 205 głosami przeciw 155 ośmio- 
godzinny dzień pracy. 


Bukareszt 10 września. Rząd odwołał wszyst- 
kie manewry, natomiast zarządził koncentracyę 
trzech klas rezerwy w pułkach celem wojskowego 
wykształcenia rezerwistów. 


Cholera. 


Buda-Peszt 10 września. Prezydent mini: 
strów Szapary zarządził bezzwłoczne spalenie skór 
surowych, przesłanych z Hamburga. 

Hr. Szapary podniósł w centralnej komisyi cho- 
lerycznej kwestyę, czy nie byłoby właściwem w po- 
rozumieniu z rządem austryackim podjąć kroki, 
aby na granicach monarchii wagony i personal 
Orient-Expressu ulegały zmianie. Komisya jedno- 
głośnie przyjęła tę myśl. 

Buda-Peszt 10 wr eśnia. Żona jednego ze 
służby kolejowej na dworcu kolei zachodniej za- 
chorowała wśród podejrzanych objawów. Lekarz 
przywołany sądzi, iż jest to wypadek niezwykle 
ostrego kataru kiszek. Zarządzono badanie bakte 
ryologiczne. 

Paryż 10 września. We czwartek zachorowało 
tu 87, umarło 62 osób na cholerę. 

Minister spraw wewnętrznych polecił prefektowi 
Marsylii, aby zabronił wylądowywania wychodź- 
ców, przybywających z krajów, dotkniętych cho- 
lerą, lub takich, w których podejrzywać można 
istnienie cholery. 

Bielak 10 września. Umarł tutaj wśród po- 
dejrzanych objawów przybyły z Wiednia podróżny. 
Sekcya i badanie bakteryologiczne wykazały, że 
nie zachodzi tu wypadek cholery azyatyckiej. 

Havre 10 września. Przedwczoraj zachorowało 
tu 11, umarło 10 osób na cholerę. W tej ostatniej 
cyfrze mieszczą się dawniejsze wypadki choroby. 


NADESŁANE. 


(Artykuły w dziale tym nie pochodzą od Redakcyi).| 


Przez €ały rok otwarty 
koncesyonowany zakład wodoleczniczy 


„Maryówka“ (peta LWÓW. 


Sześć nowych murowanych budynków. Ka- 
plica (Msze $. codziennie). Urządzenia wzo- 
rowe. Kuchnia we własnym zarządzie. Pobyt 
i kuracya zacząwszy od 25 złr. tygodniowo. Le- 
karz przebywający stale w zakładzie. Połącze- 
nie z siecią telefoniczną miasta Lwowa. 
Omnibus do Lwowa w godzinach: 8'/, rano, 
21/, po południu, 7 wieczór; ze Lwowa (plac Ha- 
licki) w godzinach: 113, przed połud., 4 po poł., 
8 wieczór. — Wszelkich bliższych informacyj eo do 
pomieszkań i t. p. udziela zarząd. (1865 7-) 
Emil Bertemilian Brajer, Dr Wiktor Legeżyński, 
właściciel zakładu. lekarz kierujący. 


Dr S. SKOBEL 
donosi niniejszem, że powrócił i ordynuje w choro- 
bach skórnych i wener. od godziny 2—5. 
Rynek główny, Nr 23, lI piętro (gdzie księ- 
garnia Gebetbnera i Sp.). (2044 1-12) 


Porębski i Zimier 
w Krakowie, Rynek 1. 8 


ouea towary najlepszych gatunków w zakresie 

andlu drobiazgowego, robót ręcznych 

i materyj kościelnych. Ceny umiarkowane. 
(1798 22-100) 


Wajlepszy Atrament 
do pisania i do kopiowania 
jest angielski z fabryki 
„Relim Brother's w Birmingham“ 
„Permanent Black“ i „Blue-Black.* 
Skład wyłączny dla Krakowa i Galicyi 
zachodniej w handlu papieru Jana Fi- 
schera w Krakowie „Pałac Spiski*. 

(2042 2-3). 


prasza się PP. Adwokatów, Lekarzy, 
Dentystów, Felczerów i Akuszerki 
o podanie dokładnego adresu celem po- 
imieszczenia bezpłatnego w sze- 
matyzmie „Kalendarza krakowskiego Józefa 
Czecha na rok 1893.“ 


Adresować prosimy do Drukarni „Czasu.“ 


Wydawnictwo 
Kalendarza krak. Józefa Czecha. 


Ociemniały pedagog W. K. iorz. 


dobrze 
w Krakowie, znajdujący się ze swoją rodziną 


w. opłakanem położeniu i prawdziwej nędzy —| Ban 


zwraca się do Szan. Publiczności, a szczególnie 
do byłych kolegów o łaskawe nadesłanie jakiego- 
kolwiek datku pieniężnego. — Ofiary na ten cel 
przyjmie i doręczy jemu Administracya Czasu. 


Zbolałe serce i myśl zmącona po stracie 
najukochańszej naszej córki nie może się zdo- 
być na w przybliżeniu odpowiednie podzięko- 
wanie Wszystkim, a Wszystkim łaskawym, 
którzy współezucie nam znękanym w tak roz- 
rzewniający sposób okazali. — Cześć i dzięki 
nieskończone życzliwemu nam całemu niemal 
Krakowowi! Cześć i dzięki życzliwym nam 
z oddali! Niech Bóg, który wspólnych na- 
szych modłów o wyrat-wanie z choroby na- 
szego Anioła Doń wznoszonych wysłuchać nie 
chciał, wysłucha teraz nasze modły dzięk- 
czynne za Waszą niezrównaną dla nas do- 
broć i serce. (1920) 


Ludwikowie Wiszniewscy z synem. 


awa Wet 


KORNEL Strzemieńczyk Z Janowie 


CHWALIBOG 


Właściciel dóbr Grojec 
przeżywszy lat 73, opatrzony ŚŚ. Sakra- 
mentami, zasnął w Panu d. 9 b. m. 1892 r. 


Eksportacya zwłok odbędzie się w Niedzie- 
lę dnia 11 b. m. o godzinie 6 wieczorem, 
do kościoła parafialnego w Grojeu, pogrzeb 
zaś w Poniedziałek dnia 12 b. m. o godzi- 
nie 9 rano, na które pozostali Krewni 
uprzejmie zapraszają. (2052) 


Zwraca się uwagę na ogłoszenie 


Pracownia rzeżbiarsko-kamieniarska 
Fabiana Hochstima w Krakowie, 


zamięszczone w dzisiejszym Nrze. 
(683 8-10) 


DEF" Ważne na seson jesienny i zimowy, 
zobacz dzisiejsze ogłoszenie: Bracia M. 
Iscovitsch. BE 


Waldheima anie u o 
Der Conducteur. kurstuchu. Wrzesien. Naio 
wydanie z kraj. rozkładami jazdy. Cena 30 ct. — Wielkie 
wydanie z ilustr. paerpinikiye na kolejach i plan. Wie- 
dnia, Pragi i Bu iea 006 8 y” ct., pocztą 60 ct. 


Nietylko we Francyi Santal Midy zdobył 
sobie powszechne uznanie; podróżujący, którzy 
zwiedzają wszystkie części Świata, znajdują go 
wszędzie ; niema mieściny, w którćjby Santał Midy 
nie był znany. Nie europejskiej, ale innych ras 
ludzie kupują go z jak największą ostrożnością i 
„dziesięć razy obrócą flakon na wszystkie strony, 
żeby się zapewnić , że im się nie daje lekarstwa 
fałszowanego, niemieckiego pochodzenia. We Fran- 
cyi publiczność wymaga nazwiska Midy na każdej 
kapsułce. (189 2- ) 


W chorobach nerek i pęcherza, piasku moczowego 

i w gośćcu, nieżytach przyrządów oddechowych 

i trawienia polecają lekarskie powagi z najlepszym 
skutkiem zdrój lithionowy 


Salvator 


Skutek moczopędny! 
Przyjemny smak! Lekka strawność! 
Do nabycia w bandlach wód mineralnych lub 
w Dyrekcyi zdrojów Salvator w Preszowie. 
(1146 18-) 


KURSA TELRGRAWICZKEMR. 
Wiedeń 10 września. 2 godzina 80 min. po poł 


62 83 
91 75 
168 12 

BU 


ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 
Michał Chyliński. 


| płacę | żądają 
| 
Kurs płoniądzy | papierów peblicznych. | p POKE poean dar k mar inoia 2 MSDB 188 | OU e - + [93 06] 94 26 
i 5Y, Listy dłużne Zakładu kred, 3%, Losy s roka 1854 po 250 m. k. Lwow.-Czetn.-J . 200 » o 3 |- -| — — 
Maków 10 września. „płoda. we Lwowie w likwid. N zyj ž 1860 „ 500 uż dmiogrodzkie L.. . 200 s [185 50/187 6 
K 5'/ zast. Tow, kred. ziem. U a „ 1880 „ 100 „ : Staats- b.-Gesel. , 200 „ 24249 2 
| Sc m r N A P NR T E 
u sę jet] z = 8 . E 2 
pre aaa ARAB, TETE Bid 5Y, Banta wog. papierowa . . o Hors-Om. . . . 0, Š 
Rubel srobray obrgesko ) Ákoys kolejowe i bankowa 4, sota . . . . » 2 120 5'I121 = 386 
REPMIE iis ob iiaae MAAA 4'/,/, Obl. pod. kol. węg. (sa Osib.) Listy sastawne. a alioi 
Obligi. ` en-Credit złotem 1 
Za 100 £. wart. im. oprócz kuponu bież. Kolei Karola Ludwika po 210 słr, Obligacyc galicyjskie. "Wt aga ==" | = 
e gawk zę; 8 SPD EE. daja 1 ; 
ty, = Oblig. : Banka gal da handlu '| precia. 4', Gal. Tow. kred. siem. nieokr. | 96 —| ~- „  Woọgierskie . » 100| 95 
e% potyczka jowa. . w Krakowie . . po 200 sh BY a 2 a s — —| — = Tureckie . . 6. 400 100 
t'h a s » 64 » s +  . Dó-leta.| 98 50| 94 50| Budowy bazyl. Buda-Peost sir. 5| 6 60 94 
A DA 4 E Paa or Eha p n a ea ECT | WOBRRERE JE 11 
za FE. . ETORRA | = 
* opełea kup. bież. w rabiach i kop. 44, Gal Banku kraj. 51%, > | 98 50| 99 —| Krakowskie . . . . . „ %0| 23 25 98 
seme iu A A) 6 CS KE 
0 aty 49, Bank adste-wggienki w.a. 0U GOOL | aasia * 5 PE: 
> at łu. w wyć. z aia Belskarai Ealag p 62 50 6%, Listy zastawne ser. I 
a.» sa s» Meat ns" s e blo o 
va E Dai Wiedeń 9 września. Priorytety kolei. Błaxsławowskie . . -. „ 30] 80 — | pg LANE SZYC, |< 
pi > Banka hipot. wo LW. prom. Obligi długu państwa. Qos. Ford Półn. 1887 sreb, 42, | 99 6% > warszawskie ser. į: 
ao E n A| £-/,,V, Renta AA 2. «200 ała, [800 — " jsrosław 800 „ „ | % Dutaty waing. . , . . . „| 5 aga > w 30 
G Uaidh rż. nia, w Hak. 26 lot! aż dpi = na a PE I 2810 | 2820 | Mosmyd.Odarh. 1889 200 b. BY, | 96 50] 96 50] SO teeckówki . suha „ATR a ż 
Wszelkie papiery warteściowe, w Krakowie, Rynek 1. 30. 
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CZAS z Niedzieli 11 Września 1892. 


i muzyki poszukuje 
pianie. — Adres: Kraków, ul. Floryańska 
L. 5, II. piętro, w oftcynach. (1951-4-6) 


Koncesyon. przez Wys. ©. k. Namiestnietwo 
Biuro nauczycielskie Stefanii Szurek 
w Krakowie, ulica Stolarska L. 4, 


poleca: Polki, Francuzki, Niemki i Angielki, 
wysoko i średnio wykształcone. (1905-3-10) 


ALFRED BIASION 


w Krakowie 
FABRYKA NARZĘDZI CHIRURGICZNYCH 
posiada wyłączny skład i poleca 
WW. PP. Lekarzom 


Przyrządy antycholerycznć kompletne 


do Hypodermoklizy, 
infuzyi i Enteroklizy, 
oraz (2016-2 6) 
Przyrządy parowe (rozpylacze) 
do desinfekcyi 
miejszych i większych rozmiarów. 


Deutscher Unterricht. 


Nachhilfe für Schtilerinnen und Schüler hö 
herer Lehranstalten, Weiterbildung Erwach- 
sener, Vorbereitung für deutsche Gym- 
nasien, Real- und Cadettenschulen; Durch- 
sicht druckfähiger Arbeiten. (1906-4-6) 
B. Michael, Krakau, ul. Kopernika 4. 


m O A NN, 


Sześć lub cztery pokoje 


na III. piętrze, front na południe Małego 
Rynku, do wynajęcia. — Wiadomość przy 
ul. Mikołajskiej L. 4. (1940-6-) 


. a 
(.k. kolej państwowa 


Ogłoszenie. 


L. 32727/V. - - (2013-2-3 


Podaje się do wiadomości, że 
w obwodzie krakowskiej e. k. Dy- 
rekcyi ruchu znaleziono 
zegarek damski złoty 
| wraz z złotym łancu- 
Szkiemn. Zegarek ów można 


odebrać w wyż wymienionej Dy- 
rekcyi za odpowiedniem udowo- 
dnieniem własności. 


BĘ Prawdziwy 
Proszek karbolowy 
40 procentowy, do desiniekcyi 


Dra Predart, 
ma wyłącznie na składzie w Krakowie 
podpisany Dom handlowy i sprzedaje 
1 kilo po 8 centów. 


H. FRITSCH 
w Krakowie, Mały Rynek. 


Powyższy handel wysyła ten pro- 
szek do wszystkich stacyj pocztowych 
i kolejowych, w dowolnej ilości od 5 
kilogramów wzwyż. (1948-3-3) 


Pierwszorzedne handle 


w Tarnowie: 


1) Kamil Baum, centralny skład 
papieru. A 

2) Otto Foerster, skład płócien, 
bielizny i towarów bławatnych. 

3) $. Jakubowski, handel korzen- 
ny, win i skład cementu. 

4) F. Leszczyński, handel korzeni, 
win i delikatesów. 

5) F. T. Pawłowski, handel towa- 
rów żelaznych, norymber. i herbaty. 

6) Karol Raschka, księgarnia 
i skład nut. 

7) U. Spargnapani, cukiernia, za- 
mówienia wszelkie wysyła odwrotnie. 

8) August Starzewski, wyroby 
z nowego srebra i towary galanter. 

9) H. Wierzycki, handel galante- 

ryjny i drobiazgowy. (1422-13-18) 

W. Żuławski, zakład optyczny. 


- Friedricha 


MOTOR PAROWY 
o sile 2—16 koni. 
Uznany jako najlepszy mo- 
tor dla drobnego przemysłu 
i elektr. zakładów. 
Wolne od koncesyi, nie, 
eksplodujące kotły rurowe- 
karłowe i małe. 


MACHINY PAROWE. 
C. k. wył. uprz. fabryka 


machin 


Friedrich & Jaffe's Nacht. 


w Wiedniu, III, Hauptstr. 109. 
Prospekta bezpłatnie. — (28-16-) 


| 
| 


Zu beziehen durch jede Buchhandlung ist die 
preisgekrönte in 27 Auflage erschienene Schrift 
des Med-Rath Dr. Miiller über das 


gestil Han. una 


SJizuat = Som . 


Freie Zusendung unter Couvert für 60 Kr. in 
Briefmarken. (851-24-) 


Eduard Bendt, Braunschweig. 


| 1892. 


w pałacu 
kryształowym. 


Pod Najwyższym protektoratem J. Król. Wysok. Księcia Rejenta Luitpolda bawarskiego 
i prezydyum honorowem J. Król. Wysok. Księcia Ludwika bawarskiego. 


MONACHIUM VI. WIELKA MIĘDZYNARODOWA 
WYSTAWA ARTYSTYCZNA » 


DSG” OD DNIA igo CZERWCA DO KOŃCA PAŹDZIERNIKA. 


5-4-4) 
Tu 


Eine Deutsche 


wiioscht Lectionen gegen eine monatliche 
Vergütigung, täglich eine Stunde, fl. 6. 


Nähere Auskunft: Sławkowergasse 
Nr. 22, I. Stock — zu sprechen von 3. 
bis 4. Uhr Nachm. (1954-2 ) 


Znane jako najlepsze czysto lniane 


Płótna korczyńskie 


na koszule, prześcieradła bez szwu itp., 
wszelkiej szerokości od grubych do naj- 
ciańszych web; dymy, ręczniki, chustki 
do nosa grubsze i cienkie webowe; dre- 
lichy na liberye i materace; płótna żaglo- 
we (Segeltuch); obrusy, srwety,śc'erki, 
płótna domowe półbielone, itp. wyroby 
w najlepszym gatunku poleca 
KRAJ. FABRYKA WYROBÓW TKACKICH 
WE. Goneta 
w Korczynie, p. Korczyna. 

Cenniki i próbki z żądanych gatun- 

ków opłatnie. (1945-53-29) 


a T O 
= Pierwszorzedny hotel = 


wkrakowie, 
wytwornie urządzony, z piękoym lokalem 
restauracyjnym i odnośnemi koncesyami, 
jest na dłuższy czas do wy» 
dzierżawienia. 

Warunki dzierżawy: czynsz umówiony 
półroczny z góry, półroczna kaucya, od- 
kup pościeli i bielizny, oraz kaucya na 
zabezpieczenie wszelkich innych rucho- 
mości. (1556-11-) 

MĘ$ Wiadomość w Biurze 
komisowem Wł. Jaworskiego 
w Krakowie, ul. Grodzka 30. 


Stołki kąpielowe i wanny 
z ogrzewaniem, zychady, 
prysznice i klozety 


poleca własnego wyrobu 


Karoli Markus 
w Krakowie, ulica Szpitalna L. 18. 


URZĄDZA WODOCIĄGI, ŁAŹNIE, 

WYCHODKI. (1950-55 -104) 

Utrzymuje największy skład 
samowarów Tulskich 


oraz wszelkich naczyń blaszanych. 


Największy handel 
Maszyn do szycia 


nietylko w kraju, ale w całej 
Austryi. (1606-41-90) 


Wybór z 12 fabryk 
ręczne Singera po 28, 36, 40, 48 złr. 
nożne Singera po 30, 42, 50, 65 złr. 


ratami po 4 złr. miesięcznie, 
gotówką 10°/⁄ taniej. 


JOZEF IWANIGKI, 


Kraków, Rynek 1. 25. 
Lwów, Hiotel Zorża. 


Papier klosetowy 15 c. 


2! Schottwiener Papierfąbrik, 


| Wien, VII., Kaiserstrasse 76. 
(168-69-) 


Welocypedy 


> Y 
K AA wszelkiego rodzaju. 
św IA a Katalog za nadesłaniem 
AINE.. INY ki 10 ct. 
MN at ; KIN " Possakiwani 
A zastępcy. (1467-46-) 


Hi. Bock, Wien, III, Hauptstr. 72. 


Najlepsze czernidło W Swiecie, 


w WIEDNIU 
(fabryka założona 1835 r.) 


To czernidło bez oleju witryolejowego 
nadaje łatwo ciemnotrwały połysk 
i utrzymuje trwale skórę. 

Wszędzie do nabycia. 

UWAGA. Uprasza się Szanowną Pu- 
bliczność we własnym interesie; 
ażeby żądała wyraźnie czernidła na 
obuwie Fernolendta i przyjmowała 
tylko te pudełka , które mają moj 
nazwę (1037 20-52 


St. Fernolendt, 


ponieważ istnieje w handlu wiele naśla- 
dowań bez wartości, których wi- 
niety wykonane są w podobny sposób do 
moich winiet, ażeby $zanowną Publi- 


czność w błąd wprowadzić. 


Pierwsza wiedeńska 


MĄCZKA POŻYWCZA DLA DZIECI 


P y 
F. Giacomelli w Wiedniu. 


Sumienne matki spełnią zupełnie swój obowiązek, jeżeli swe niemowlęta zawsze i tylko 
mączką pożywną dla dzieci Giacomellego odżywiać będą. Jestto jedyny środek spożywczy bez 
krochmalu, odznaczony złotym medalem, wypróbowany i Jaknajlepiej polecany przez bi 
skie powagi. Mała puszka 45 ct., duża 80 ct. Do nabycia w aptekach, składach aptecznych i han- 
dlach łakoci w Austryi i Węgrzech. — Należy żądać wyrażnie Erstes Wiener Franz Gia- 
comelli’s Kinderniihrmehl. (1498-16 30) 


AK IEZIEZIE ZIE ZIE ZIE ZIE EE 36-36 EEE EAN IEEE KEEK 


3. HARLANDERSKICH NICI 3 


jg pod względem pierwszorzędnej jakości nie przewyższa 
żaden inny wyrób. (1642-8 24) 


Dlatego proszę szyć tylko % 


$ HAKLANDKKSK. NICIANI. 
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Na wszystkich dotychczas obesłanych wystawach powszechnych odznaczeni 
pierwszemi nagrodami, 
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ALBERT MILDE & Co., 


cik. nadworny warsztat artyst. i budowlano-ślusarski i konstrukcyj z żelaza 
w Wiedniu, IIl/2, Untere Viaductgasse 35/37. 

Roboty artystyczno-ślusarskie wszelkiego rodzaju, ślusarnia budowlana 

na wielkie rozmiary. Wszelkie rodzaje okien, krat do okien i drzwi, 

poręczy do schodów, balkonów, werand, krat ogrodowych, krat do bram, 

i t. p. Cieplarnie, konstrukcye dachów i sufitów, mosty. (1469 35-40) 


Konstrukcye z żelaza we wszelkim rodzaju. 


MĘŻCZYZN 


cierpiących na osłabienie męskie, zaprasza się we własnym interesie o sprowa- 
Azenie broszury a el rojm patentowanego we wszystkich państwach, odznaczo- 
nego złotemi medalami galwano-elektrycznego przyrządu ,,ltefector.** Je- 
dyny przyrząd, który wedle profesora Volty, polegając na naukowej podstawie 
jest konstruowany i nawet w WE cierpieniach gruntownie pomaga. 
Zastosowany przez profesorów i lekarzy. Refectora można wygodnie w kieszeni 
umieścić. Broszurę z opisem użycia wysyła darmo i opłatnie jener. reprezentant 
J. Augenfeld w Wiedniu, L Schulerstrasse 18 (także dyskretnie pod liter.). 
W zamkniętej kopercie 10 cnt. porto. (1022 37-) 


I 


| EW 


Akademia przemysł.-handlowa w Gracu. 
DEF Kurs abituryentów. WE 


„_ Jednoroczny kupiecki kurs dla maturzystów z gimnazyów i szkół realnych, którzy 
poświęcają się zupełnie zawodowi handlowemu lub równocześnie ze studyami uniwersy- 
teckiemi, chcą także zyskać wiadomości handlowe. — Szczegółowych prospektów udziela 

Dyrekcya Akademii przemysłowo-handłowej w Gracu: 


A. E. v. Schmid. 


(1630 3 6) 


Wiedeń — „Hôtel Metropole<. 


RINGSTRASSE, FRANZ-JOSEFS QUAI. 

DF Wielki pierwszorzędny hotel. "Tag 
300 pokoi i salonów (od 1 złr. wzwyż), winda osobowa, czytelnia z dziennikami wszelkich krajów 
(także „Czas*). hy prz podwórze oszklone. Kąpiele Dunajowe i biuro telegr. w hotelu. Stacya 
tramwajowa przed hotelem, omnibus hotelowy na dworcach kolejowych. Przy dłuższym pobycie 
zniżone ceny. (1463 67-104) 


L. Speiser. 


FABRYKA MACHIN 


MAX KORN, 


5 Wien-Hernals, Hauptstrasse Nr. 150. 
Specyalny wyrób machin do obrabiania drzewa i machin 
do narzędzi, tudzież urządzeń transmisyj. 
Cenniki darmo i opłatłnie. (1292-18-65) 


„bracia 
„M. Iscovitsch 


POSIADACZE KILKU MEDALI 4 
P I SKŁADOW WE WSZYSTKICH mi 
se, STOLICACH W EUROPIE, 


Główny skład dla Galicyi: >» 


torst WwKrakowie 5" 


Nr. 12. 
Wowy i największy 


- Zakład ubiorów, 


polecają Szanownej Publiczności ubiory własnego wy- 
robu dla mężczyzn, chłopców i dzieci z po- 
ręczonych dobrych materyj i najmodniejszego kroju po zadziwia- 
jaco tanich cenach. 
Zamówienia według miary będą punktualnie wykonane, a 
nieodpowiedni towar będzie napowrót przyjęty. (1879-6-26) 
Bracia M. Iscovitsch. 


QAE Centralny skład w Wiedniu, I., 


Maria Theresienstrasse 10. 


Główny skład dla Rumunii w Bukareszcie „Chevalier de Mode“ 

Strada Covaci No 2 u. 9, „Bazar de Roumanie“ Strada Selari No 7. — $kłady 

w kilku głównych miastach itd. — Główny skład dla Serbii 

w Belgradzie „Palais Royal“ Fürst Michael Strasse No 6, „Bazar de France“. 

Składy tylko w Kragujevatz i Pożarevatz. — Eksport do wszy- 
stkich krajów. 


Dg Największy wybór. 4 


©. k. austryackie koleje państwowe. 


WEGŁĄG Z NOŻZSŁ A: 


O 


ważny od 1 maja 1892 r. (według czasu środkowo-europejskiego). 


Odjazd z Krakowa (względnie z Podgórza): 

do Podwołoczysk, ma połączenie w Rze- 
szowie do Jasła i Nowego Zagórza, a w Prze- 
myślu do Chyrowa i Nowego Zagórza. 


1:08 rano pociąg posp. Nr. 3 z Krakowa 

PUR % - n nn 2 Podgórza PŁ 

do Lwowa, ma połączenia w Tarnowie do 
Stróż i N. Zagórza, w Dębicy do Rozwadowa 
i Nadbrzezia. Od 25 czerwca do 15 września 
ma także połączenie do Orłowa przez Tarnów 
i bez zmiany wagonów do Mszany dólnej (Rab- 
ki, Zakopanego) przez Podgórze-Płaszów. 


8'00 rano pociąg osob. Nr. 15 z Krakowa 
8'10 n n n Podgórza PŁ. 


n n n 


do Podwołoczysk,„ ma połączenia w Tar- 
nowie do Orłowa i Koszyc, w Rzeszowie do 
Jasła i N. Zagórza, w Przemyślu do Chyrowa, 
Stryja i Stanisławowa. 


do Suczawy przez Lwów, ma połączenie 
w Rzeszowie do Jasła i N. Zagórza. 


10:30 przed poł. poc. osob. Nr. 13 z Krakowa 
1040) ugi nańnij) s 5114 % POJGOPEGPŁ 


9-20 wieczór poc. posp. Nr. 1 z Krakowa * 
928  , n m. m „Z Podgórza PŁ 


bicy do Rozwadowa i Nadbrzezia, w Jarosła- 
wiu do Rawy ruskiej, Sokala i Bełzca, w Prze- 
myślu do Chyrowa, Stanisławowa i Stryja. — 
Od 1 lipca do 31 sierpnia ma w Tarnowie po- 
łączenie do Orłowa. 


| do Tarnowa, ma połączenie w Podgórzu- 
Płaszowie do Żywca. 


| do Podwołoczysk, ma połączenia w Dę- 


10:55 w nocy poc. osob. Nr. 11 z Krakowa 
05 n Z Podgórza PŁ | 


n n n n 


5'50 po poł. poc. osob. Nr. 17 z Krakowa 
6-00 „ 2 Podgórza PŁ. 


n n n n 


z po połud. poc. mięszany z Krakowa | do Wieliczki. 


z Podgórza PŁ. 


n n n 
do Husiatyna przez Suchą, N. Sącz, N. Za- 


850 rano pociąg mięszany z Krakowa órz; ma połączenia w Kalwaryi do Wadowie 


eo przed poł. poc. a. 3 Podzdzia PL f Bielska, w Suchy do Żywca i Zwardonia, 
915 ” LAO, * rzystanku w N. Sączu do Orłowa i Koszyc, w Zagó- 
ta > z A SSA ŚL yi rzanach do Gorlic. 

7:05 wieczór pociąg mięsz. z Krakowa do Chyrowa przez Suchą, N. Sącz, N. Za- 
7:20 A 3 „ Z Zwierzyńca górz; ma połączenia w Kalwaryi do Wado- 
255: 5 „ osob. z Podgórza PŁ. wie, w Zagórzanach do Gorlic, w Jaśle do 
DERF.: 5 s n» m przystanku Rzeszowa. 

= rano pociąg mięszany z ow pda 

: 5 z Zwierzyńca 

500 a A ź z Podgórza PŁ. meme: 

506 „ n n n n przystanku 

230 po poł. poc. mięszany z paon 

i z Zwierzyńca 

2:34 a s $ x z Podgórza Pł. 10 oźwięcma. 

240 > a $ x » n» przystanku 
550 po poł. poc. osobowy z Krakowa 

6-05 wieczór „ ż z Podgórza PŁ. do Żywca. 

6'11 s ń A » n» przystanku 
8:00 rano pociąg osobowy z Krakowa do Chabówki (Zakopanego), Rabki i Msza- 
8:13 , å » z Podgórza PŁ. | ay dolnej. Kursuje tylko od 25 czerwca do 
8:1975 „ przystanku 15 września. 


£540 rano poc. osobowy do Podgórza przyst. 
„5'46 ła8z. 


| Yy 
Przyjazd do Krakowa (względnie Podgórza) : 


z Podwołoczysk, mą podana w Przemy- 
ślu od N. Zagórza, w Rzeszowie od Jasła, 
w Tarnowie od 1go lipca do 81go sierpnia 
z Koszyc i Orłowa. 


50 rano pociąg osob. Nr. 12 do Podgórza PŁ. | 
00-14 5 z n n n Krakowa 


6:12 rano pociąg posp. Nr. 2 do Podgórza PŁ. 
6:20 „ » n n n » Krakowa n Ano O: 
ze Lwowa, ma połączenie w Przemyślu od 
2'15 po poł. poc. osob. Nr. 14 do Podgórza PŁ. N. Zagórza, w Rzeszowie od Jasła, w Dębicy 
220 5-75 5 ż n n » Krakowa od Rozwadowa i Nadbrzezia, w Tarnowie od 
Orłowa i Mszany dolnej. 


z Podwotoczysk, ma połączenie: w Prze- 
myślu od Stanisławowa, Stryja i N. Zagórza, 
w Podgórzu PŁ. od 25 czerwca do 15 wrze- 
śnia z Mszany dolnej, Rabki, Chabówki, Za- 
kopanego) bez zmiany wagonów. 

z Podwołoczysk, ma połączenia: w Prze- 
myślu od Husiatyna, Stanisławowa, Stryja 

rzez Chyrów w Jarosławiu od Bełzca 3 - 


(Ag wieczór poc. osob. Nr. 16 do Podgórza Pł. 


Krakowa 


n n n n n n 


934 w nocy poc. posp. Nr. 4 do Podgórza PŁ. 

9-49 Krakowa ala i Rawy ruskiej, w Rzeszowie od Jasła, 
w Dębicy od Rozwadowa i Nadbrzezia, w Tar- 
nowie od Koszyc, Orłowa i N. Zagórza. 

z Tarnowa, ma w Podgórzu Pł. połączenie 


| od Żywca 
| z Wieliczki. Pociąg Nr. 462 ma połączenie 


n Ax BY 50. MW 


8:41 rano pociąg osob. Nr. 18 do Podgórza PŁ. 
855 , n n NOWIN owa 


w Bierzanowie do poc. Nr. 15 w kierunku do 
Lwowa, a w Podg. Pł. do poc. Nr. 1014 do 
Mszany dolnej od 25 czerwca do 15 września. 
Poc. Nr. 452 ma połączenie w Podgórzu PŁ 
do pociągu Nr. 1016 w kierunku do Suchy, 
N. $ącza i N. Zagórza. 

z Musiatyna przez Chyrów, N. Z órz, N. 
Sącz, Suchą — ma połączenia: w Jaśle od 
Rzeszowa, w Zagórzanach z Gorlic, w N. Są- 
czu z Orłowa i Koszyc, w czasie od 1 lipca 
do 31 sierpnia. 

z Husiatyna przez Stryj, N. Zagórz, N. Sącz 
Suchą; ma połączenia: "Mai Rzeszowa, 


1:58 rano poc. mięsz. Nr. 462 do Podgórza PŁ. 
8:18 p n Krakowa 
402 „ Podgórza PŁ. 
Krakowa 


7:00 wiecz. „ x S 
T15 n n n n n n 


550 x A mięszany á Zwierzyńca 
6:05 , M X »n Krakowa 


3:49 Ł bowy do Podgórza przyst. 
So po pot. poc. osobowy odg Piss, 


» a * miest ” Zwierzyń w Zagórzanach z Gorlic, w N. Sączu z Orło- 
ca agórzanac aczu z Orło 
py n n mięszany „ Kakowh wa, w Suchy od Zwardonia i ywca, w Kal- 
= s n waryi od Bielska i Wadowic. 
10-12 przed poł. poc. mięsz. do Podgórza pesya 
AOA EE A » łasz. 


„ Zwierzyńca z Q©święcima. 


10:22 
Ri A. ERROA 


10:87 n n n n 


8'58 wieczór poc. mięsz. do Podgórza rzyst. 
559 af 

9-07 p z e x Zwierzyńca z ©Q©święcima. 

9:22 n n n n Krakowa 

8:24 rano pociąg osobowy do Podgórza prżyst.) z żywea, ma w EER : 

8:30 p n n n n biz | z Wadowie. ry POJ A 
dego, > » Krakowa 


z Mszany dolnej, Chabówki (Zakopanego) 


i Rabki; kursuje tylko od 25 czerwca do 15 
września. 


n 
7:58 wieczór pociąg osob. do Podgórza przyst. 
b 5 n ION % Płasz. | 


. 


n n n n 9 n n» Krakowa | 
Rozkłady jazdy w formacie kieszonkowym nabyć można po cenie 10 et. we wszystkich stacyąch c. k. kolei państwowych lub u konduktorów. 


Winogrona kuracyjne 


Vóslauskie i badeńskie 
oraz wszelkie owoce południowe 
poleca 


HANDEL WIN I ŁAKOCI 
Edwarda Fuchsa 


w Krakowie. 
Zamówienia zamiejscowe uskutecznia się 
odw.otnie. (1991 3-3) 


Dra M. Fedorowicza 


rafinerya nafty w opie, 
stacya Grybów, 

wysyła codziennie w baryłkach ame- 

rykańskich — po cenach fabrycznych 


nafte salonową nieeksplodujaca 
olej do smarowania maszyn. 


WILLA FILOCHOWKA 


w Zakopanem. 


Z dniem I września b. r. 0- 
twieram pensyonat tak dla do- 
rosłych, jak dla dzieci, potrzebu- 
jących zimować w Zakopanem, zapewnią- 
jąc troskliwą opiekę, zdrowy i smaczny 
wikt, tudzież dogodne i ciepłe pokoje wraz 
z umeblowaniem, a na żądanie i z poście- 
lą. Cena za mieszkanie z całkowitem utrzy- 
maniem i obsługą 80 złr. miesięcznie. Po- 
rady lekarskiej udzielać będą Wni Drowie 
w miejscu. (1868-9-10) 


Rozyna Wandasiewiczowa, 


Żona c. k, nauczyciela Semin. naucz. męskiego. 


Proszę czytać, zauważyć, 
EH pamięcią nas obdarzyć. 


Fabryka krawatek „A la bonne cravate“ 
w Krakowie, ul. Grodzka L. 18 
i Pralnia bielizny, ul. Grodzka L. 9—11, 
przyjmują do prania i praso- 
wania: bieliznę męską 
i damską, suknie saty- 
nowe damskie, firan- 
ki, całe 


ślubne 
i wszelkiego 
rodzaju bie- 
liznę, ręcząc 
za czystość 
w praniu i 
punktualne 
wykonanie 
i zleceń. 
Przyjmuje 
także fabryka rękawiczki 
do prania, krawatki do 
przerabiania i wywa- 
biania pilam, oraz ma 
na składzie krawatki mo- 
S gace zadowolnić najwy- 
bredniejsze gusta Sz. Publiczności. (1258-33-100) 
Ceny bardzo niskie. Rozalia Recht. 


24444000420064206944020600200000 
FOLWARK 
Podzamcze-Rzemień 


w powiecie Mieleckim, 
jest do wydzierżawienia od 1go 
lipea 1895 r. 
Bliższych wiadomości udziela 
Biuro adwokata Dr. Retin- 
gera w Krakowie. (1851-4-5) 


99999999999999999990 


zę KASI = 


stare i nowe sprzedaje najtaniej (1601 254-' 
EMIL WEINER, Wien, 1., Salzthorgasze 4, 


R. GEBURTH 


c. k. nadworny maszynista, 

WIEN, VII/1, Kaiserstr. Nr. 71. 
| ga deore i najlepsze piece 
o opalania, piece regu'acyj- 
ne do napełniania, piece pła 
szczowe dla wentylacyj, ka- 
loryfery dla centralnych opa- 

lań i suszarń. 

Emaliowane piece we wszel- 
kich barwach. ; ; 
Nowy przenośny pieo emalio- 

wany kaflowy. 

Nowy przenośny piec do opa- 
lania drzewem z patentow. 
spichrzem ogrzewającym, 
dającym długotrwałe łagodne 
ciepło. 


ciągły piec świetlany dla opału 
węglem, pali węgle bez dymu i długo, oszczę- 
dza wiele paliwa. (1811-6 -26) 
Piece kuchenne, rrzenośne i murowane, prze 
nośne okaflowanie ścienne trwałe. 
Zastępcy poszukiwani. Cennik darmo. 
NL W O EE 


Gyklop, nowy 
all 


Próbki wszędzie opłatnie. 
Uznane najlepsze, najmodniejsze 


Materye sukienne 


prawdziwe, trwałe i tanie, na ubrania, 

altoty zimowe, za.zutki, mężykowy, 

BkrG dna damską i na każdy cel roz- 

syła także prywatnym na metry skład 

6. k. fabryk materyj sukiennych i towarów 
z wełny owczej 


MORIZ SCHWARZ 


Zwittau bei Brünn. 
Sukna na mundury i wyłogi, nieprzema- 
kalne pakłaki i materye myśliwskie, pe- 
ruwieny i doskiny na ubrania salon, su 
kna na liberye i bilardy, sukna damskie, 


nieodpowiedni towar zwracam pieniadze. 


« | zarzutki himalaya i pledy. (1814 4 20) 


Dla pp. majstrów krawieckich pożyczam 
niaopłatnie zhinry nróhek 
Zasada: trwały towar, dobry i tani. 
Wysyłka za zaliczką lub za gutówkę. 
E E P E T 


'0udny ©qjejs tqos ez EGRiOd eqpad EpzEy -SE 


m Z. 


wyprawy| 


CZAS z Niedzieli 11 Września 1892. 


a) Z dniem 
pierwszego Sierpnia roku I89I-szego 
sprzedaję wszystkie nowe fortepiany i pianina mo- 
jego składu 50/, poniżej cen fabrycznych i zadowalniam się 
reszta otrzymywanego od fabrykantów rabatu. Że tak jest rze- 
czywiście, o tem można się łatwo przekonać przy pomocy jużto zniesie- 
nia się wprost z fabryka, które każdemu jaknajchętniej ułatwiam, jużto oen- 
ników i ksiażek rachunkowych, które wszystkim z całą gotowością pokazuję. — 


b) Częścia reszty, która mi — 7 > pozostaje od fabrycznego ra- 


batu, opłacam wszystkie ko- 4 szta przewozu danego narzę- 
dzia muzycznego od fabry- ki aż do miejsca przezna- 
czenia. c) Na żądanie wy- syłam fortepiany i pia- 
nina ze wskazanej mi fa- r A bryki wprost pod wska- 
zanym miadresem i sprze- l e. i daję je na tych samych 
warunkach, na których E FD RT z Pl AND W | sprzedaję narzędzia mu- 
zyczne znajdujące się A M KA I na moim składzie; ka- 
u mnie (albo w moim skła- dzie, albo w jakiejkolwiek 
fabryce za moim pośredni- ~ (  ©twem) przyjmuję napowrót 
w tej samej cenie, w jakiej je sprzedałam i wymieniam na inne, jeżeli kto tego za- 
żąda w przeciągu trzech miesięcy od kupna. f) Sprzedając fortepiany i planina 
na raty (chociażby po 10 złr. miesięcznie) nie żądam za nie ani centa 


żdy więc taki fortepian, który (n.p. w Wiedniu) 
więcej, jak sprzedając je za gotówkę. g) Narzędzia muzyczne uży- 


kosztuje na miejscu we fabryce 400 złr., a z 
opakowaniem i dostawa (n. p. do Tarnowa) ko- 
wane wymieniam za dopłata na nowe. A) W sprzedaży 
fortepianów i pianin wstawionych u mnie w komis 


sztowałby 430 złr. — sprzedaję za złr. 380 
i odstawiam aż do Tar- nowa bezpłatnie. d) Za 
pośredniczę zupełnie bezintere- 
sownie. 


wszystkie nowe, nawet najtańsze narzędzia 
muzyczne mojego skła- du (a więc za fortepiany 
od złr. 300i pianina od złr. 200) daję porękę 
20-letnia. e) Każde na- rzędzie muzyczne kupione 


(2764 39 ) 


Lwowska Fabryka Asfaltu 


i TEKTUR ulepszonych ogniotrwałych 
S. Szeligi-Łyszkiewicza, inżyniera 
we LWOWIE, przy ul. Korytnej pod Nr. 13, poleca 


Asfaltową masę elastyczną do fundamentów 


dla izolowania wilgoci kładzioną na mury w gorącym stanie, jedyny dziś pewny 
środek izolujący wilgoć; 


TEKTURE ulepszoną ogniotrwałą 


f do krycia dachów wysokich „gatunków, 
rola 10 metrów _] od złr. 1:80 do złr. 3:50; 


ASFALTOWE ELASTYCZNE PŁYTY IZOLACYJNE, 
LAK ASFALTOWY ŚWIECĄCY DO KONSERWACYI 


dachów tekturowych i żelaza; (1791-60-100) 


DES SMOLE angielską bezwodną. "TRE 
Osusza asfaltem jako jedynym środkiem znanym dotąd w budownictwie 
nejbardziej 
zawilłgocone sciany w mieszkaniach. 
Niszczy zastarzały grzybek drzewny. 


Fabryka wykonywa w całym kraju swoimi ludźmi pokrycia dachowe tekturowe i oraz 
reparacye tychże. Metr [] po 50 do 75 ct. Hbługoletnią trwałość poręcza się. 


e3 


B — WAZNE DLA ROLNIKOW !! Į 


Najtańsze i najlepsze nawozy Sztuczne 


pod gwarancyą zawartości składników 


z dostawą w wagonach lub półwagonach. Cenniki, w których są wyrażone 
bliższe warunki spłaty, oraz informacye o sposobie użycia nawozów, do- 
starczają się darmo i opłatnie. 


Próbki każdej dostawionej partyi mogą być na żądanie odbiorcy 
chemicznie zbadane przez e. k. stacyę doświadczalną w Wiedniu na 
koszt Towarzystwa. (1613-10-) 


W ; na zboże, na mąkę, na chmiel i na nawozy 
or ki również do nabycia po cenach najniższych. 
WAZNE DLA ROLNIKÓW !! k 


ZASTĘPUJE MACHINY PAROWE 


f A» bez urządzenia kotłów, bez niemił. dymu, bez pilnowania, 
SZ {| bezpieczny, bez hałasu, znacznie mniejsze koszta ruchu. 


GEY s" OTTO NOWY MOTOR GAZOWY 


s ś leżący, dla elektrycznych lamp 
= stojący łarzących, takie dwucylindrowy 


o Sile "l: do 100 koni. 
FABRYKA MOTORÓW GAZOWYCH 
LANGEN & WOLE w Wiedniu, X., Laxenburgerstrasse ss. 


sh DOSTARCZA z 
>| Galicyjskie akcyjne Towarzystwo handlowe |> 
> CADAT TE EA D E A a A 1 OE DE A A e s 
> we Lwowie > 
© po cenach niższych od dotychczas praktykowanychb, a mianowicie: z 
= Wyciąg z cennika: ad, PS il Azot Aa, cz z 
Nr. 1 mączkę kościaną rożtworzoną 5 > |. rosp. aki N 
a kwasem siark. . . . . . f 13—14 | 12—13 | 2—3 7:50 „ 
Nr. 2 superfosfat z kości . . . .| 18—19 | 16—18 | /4—1]| 7:80 
w 
e | Nr. 4 mączkę parową niewyklejoną | 17—19 —  |4'/—5| 825 
PE Nr.15 guano superfosfat . . . . — 14—15 | — 6:— mi 
© Ë Nr. 11 mączkę (żużle) Thomasa = 
> (759%, miału) . vi 18—20 — — 4'20 
k z 
Nr. 16 kainit z Kałusza . EŃ bi ŻE 1-50 
< p 
e 4 


(97-296 ) 


Do nabycia we wszystkich handlach wód mineral. i aptekach. 


SAXKLEMNERA 
WODA GORZKA. 


Zalety zdroju Hunyadi Janos Saxlehnera 
według orzeczenia słynnych lekarzy: 
= punktualny, pewny, łagodny skutek. Z 
Także przy dłuższem używaniu może być przez Twy trawienia znakomicie zniesio- 
ną. — Łagodny, dosyć przyjemny smak. — Stale jednakowy i trwały skutek. — Mała dawka. 
Dla ochronienia się od mamiącego naśladowania należy żądać 
zawsze (712 24-25) 


.s8axiehnera wody gorzkiej. 


Pracownia rzeźdiarsko-kamieniarska 


Fabiana Hiochstima 
w Krakowie, 
przy ulicy św. Jana pod Nr. I, 
zaopatrzona jest w 


NAGROBKI 


z najlepszego piaskowca, począwszy od 20 złr., tudzież 
z marmuru, granitu, syenitu i labrądoru. 


A rysunków na roboty architektoniczne i na 
różnobarwne posadzki marmurowe. 
Wszelkie zamówienia wykonywuje po cenach 
umiarkowanych i na spłatę częściową. 


Skład towarów żelaznych i norymberskich 


POD FIRMĄ 


EMANUEL TILLES 


w Krakowie przy ul. Grodzkiej L. 36 (we własnym domu), 
poleca swoje zapasy towarów, jakoto: 
Noże, widelce, łyżki z różnego metalu, scyzoryki, korkociągi, nożyczki 
i brzytwy. Wagi balansowe, kuchenne i decymalne. Przyrządy i na- 
czynia kuchenne, żelazne i blaszane emaliowane. Samowary tulskie, 
tace, ceraty. Narzędzia rzemieślnicze, zamki, kłódki, okucia i t. p. 
Główny skład kas ogniotrwałych. Piece żelazne, tace przed piec, 
Tóżka, umywalnie i wieszadła. (1881-5-) 


MG” CENY NAJUMIARKOWAŃSZE I STAŁE. wag 


ówny skład artykulów desinfekcyjnych 


Fr. Lenert w Krakowie, ulica Sławkowska Nr. 6, 
po cenach obecnie bardzo niskich z powodu znaczniejszych zapasów. 


Kwas karbolowy Surowy około 20%,, 100 kilo złr. 14 — kilo 20 cent. 
60%, 100 kilo złr. 25 — kilo 32 cent. 


5 


m obszar dworski pod Kra- 
Łobzów kowem, jest z wolnej ręki 
na sprzedaż w całości lub parcelami. 

Bliższa wiadomość u właściciela w domu 
pod Nr. 5 przy ulicy Mikołajskiej 
w Krakowie. (1973-2-2) 


(682-26 33) | Zakład dla chłopców „Tschurtschenthaler” 


w Salzburgu. 
Otwarte położenie, chrześciańskie wychowa- 
nie, dobre siły nauczycielskie, znakomity wikt 
i sumienny nadzór wychowanków. Warunki rze- 
telne. Bliż. szczegóły w programach. (1993 4-6) 


palisandrowy, z an- 
gielską mech. (kon- 


Fortepian 


AMJ Przyjmuje również zamówienia według nadesłanych |certowy) z fabryki berlińskiej, o miłym i silnym 


tonie, w bardzo dobrym stanie — jest tanio do 
sprzedania w Krakowie przy ul. Kanoniczej 
pod Nr. 6, I. piętro. (1975-2 6) 


Udzielam lekcyj kroju 
podług systemu angielskiego i szycia. 
(1971-33) A. Schmidt : 

w Krakowie, ul. Floryańska L. 17, II. piętro. 


Poszukuje się spólnika 


do pewnego handlu, z kapitałem około 
4000 złr., który może być zahipotekowany 
na realności. Wiadomość w Administracyi 
„Czasu.“ (1970-3-3) 


Pierwsze polskie przesiębiorstwo wysyłkowe 

p. £ Albin Krajewski w Wiedniu, 
I., Giselastrasse Nr. 1, 

poleca i dostarcza wszelkie artykuły w dział prze- 
mysłu i handlu wchodzące: domowe, gospodar- 
skie, rolnicze, browarniane, gorzelniane i prze- 
mysłowe — słowem wszystko, co kto zażąda, 
wysyła odwrotnie pg lub koleją za zaliczką 
i liczy ceny fabryczne. Informacyj na zapytania 
(marka 5 ct.) udziela chętnie i odwrotnie. Proszę 
zażądać cennika illustrowanego, który wysyłam 
darme i opłatnie. (1658.18-) 


Od 1 października do wynajęcia 


a a 100%, biały, w płynie, czyszczony 1 kilo złr. 1. 
n » krystalizowany w półkilowych flaszkach po 1 złr. przy ul. św. Anny pod L. 3, dawniej 


Krezoliny flaszka 50 cent. 
Proszek desinfekcyjny wyżej 500 kilo — 100 kilo 6 złr. 
100 kilo — 100 kilo 7 złr. 


n n n 


z $ > 25 kilo — 1 kilo 8 cent. 
s niżej 25 kilo — 1 kilo 10 cent. 
Koperwas wyżej 100 kilo — 100 kilo 5 złr. 
> A 25 kilo — 1 kilo 6 cent. 
F niżej 25 kilo — í kilo T cent. 


Powyższe środki polecam w następujący sposób użyć: kwasu karbolowego lub 
koperwasu dodaje się 2 kilo na 1006 litrów wody, wylewając do wychodków po 
2 litry 1—3 razy dzieonie podług ilości osób. Koperwas nie pozostawia żadnego 
odoru; karbol zaś zostawia i nie każdy go znosi. Krystalizowany karbol ma już 
delikatniejszy odór, wystarczy odkorkowanie, przez co pomału się sam w płyn obróci 
i woń oddaje. Nalanie Spirytusu przyspiesza rozpuszczenie. 

Ile do wody się wleje, taki '/, wody karbolowej się osiągnie przez należyte 
wybełkotanie, dopóki oczka żupełn'e nie znikną. 

Krezolina rozpuszcza się w wodzie z łatwością i tvorzy gatunek mydliny. 
1 flaszka wytwarza do 40 litrów wody desinfekcyjnej, odwanią najskuteczniej noc- 
niki, brudy w praniu, niszczy gady i wszelkie zakaźne bakterye, szczególnie poleca 
się do mycia zwierząt domowych. (1944 3 ) 

Proszkiem karbolowym wysypuje się miejsca ustępowe, rynsztoki itp. 


Złoty medal 
w Temeszwarze. 


% 


Od 30 lat w nadwornych masztarniach i w większych stajniach wojsko- 

wych i cywiłnych w używaniu, dla wzmocnienia przed i nabrania siły po 

wielkich utrudzeniach, przy wytknięciach, skrzywieniach, sztywności 
ścięgien it.p., nad:je koniowi nadzwyczajną wytrwałość w trenowaniu. 


Dyplom honorowy 
w Zagrzebiu. 


1891. 
KWIZDY 


płyn przywrotczy 
WODA DO MYCIA DLA KONI. 
Cena flaszki i złr. 40 centów w. a. 


Kńwizdy płynu przywrotczego. (451-15-20) 


Należy uważać na powyższy znak ochronny i żądać wyraźnie 
Do nabycia w aptekach i składach apteoznyoch. 


GŁÓWNY SKŁAD MA 
Franciszek Jan Kwizda, 
c. i k. austr. i kr. ram. nadw. dostawca, aptek. obwod. w Korneuburgu p. Wiedniem. 


Prob. Knejppaoryg. czysto-lniana trykot. bielizna zdrow. 
Ka Znakomita, wciąga pot! 
` L. KAPFERER & Co. 


Strasse Nr. 20. 


GŁÓWNE SKŁADY MAJĄ: 


w Jaśle T. W. Brąglewicz; 

„ Nowym Sączu O. Förster i Syn; 
„ Sanoku J. Barański; (1166 10-12) 
„ Tarnowie H. Wierzycki; 

„ Bochni H. Hasenlauf; „ Wadowicach Zacharias Kluger; 
Jarosławiu Otton Förster i Sp.; Ływeu 5S. Królikowski. 


Tylko prawdziwa, jeżeli BIELIZNA ma podpis Ks. Proboszcza. 


= 20” 
J 4 
PH 


w Krakowie F. A. Grigar, 
7 + Henryk Recht; 
„ Biały Rysz. J. Antes; 


FRITZ SCHULZE, 


KRÓL. BAWARSKI NADWORNY DOSTAWCA 
wEnnsbrucku (w Tyrolu), Rudolfstrasse Nr. 4/m 


poleca swoje uznane znakomite 


a nieprzemakalne HAWELOKI, 


E 
PŁASZCZE CESARSKIE, "ZBĘ 
PŁASZCZE NA SŁOTĘ, %Rg 


- PRAWDZIWE TYROLSKIE JUPKI, 


tudzież swój wielki skład prawdziwych tyrolskich, karyntyjskich, styryjskich, 
zilierthalskich i t. p. pakłaków (Loden). 


TWYROLSKIE PAKLAKI DAMSKIE 


w najobfitszym wyborze, tylko w najlepszych gatunkach; następnie 


przybory dla turystów: 
prawdziwe tyrolskie trzewiki górskie (poręczenie za trwałość), pończochy śniegowe i łyd- 
kowe, laski górskie, torby, wszelkiego rodzaju pióra dzikich ptaków, prawdziwe styryjskie 
kapelusze itp. Ilustrowany katalog i próbki pakłaków odwrotnie opłatnie. (1943-2-10) 


„Hotel Victoria“, elegancki 
apartament na IIlciem piętrze, 
składający się z 6ciu pokoi, nyży, du- 
żego przedpokoju i kuchni. — Schody 
wygodne, piętra niskie, osobny strych 
i piwnica. — Wiadomość u stróża, a 
bliższe porozumienie u właściciela przy 
placu Latarnia pod Nr. 8, I. piętro. 
(2012-2-3) 


Pracownia organów kościel. I harmonii 


istniejąca od r. 1888 pod firmą 


Alojzy Konieczny 
w JASIONOWIE, poczta Wzdów, 


w powiecie brzozowskim, 


poleca organy kościelne własnego wyrobu, 
poprawnie i trwale wykonane, po cenach 
umiarkowanych, z 10-letn. poręczeniem. 
Fabryka moja była dotąd zaszczycona za- 
mówieniami nowych organów: do Klim- 
kówki na 4 głosy, do Połomyi na 10 głos., 
do Zyznowa na 7 głosów, do Borownicy 
na 4 głosy, i licznemi reparacyami starych 
organów. — Wyrabia również harmonie no- 
żne od 55 złr. i harmonie ręczne do nauki 
śpiewu własnego pomysłu, uznane za bar- 
dzo praktyczne, do zamknięcia. Gdy się 
otworzy, stanowi pulpit; na 27/, oktawy, 
wygodna do przenoszenia, 52 cm. długa, 
34 cm. szer. a 26 em. wysoka. Powietrze 
należy pompować lewą ręką, a grać prawą. 
Pięknie i trwale zrobiona za poręczeniem, 
cena 26 złr. (1570-11-12) 


Mąki z kości 


parowane lub preparowa- 
ne kwasem siarkowym, 
mąkę rogową, superfos= 

faty i t. p. (1714-22-24) 
odznaczone na wielu wystawach, dostarcza 
po bezkonkurencyjnie nizkich 
cenach, z zaręczeniem podanej ilości 
procentowej azotu i kwasu fosforowego. 
Parowa fabryka spodium , kościanej 

mąki i sztucznych nawozów 

B. Schónberga i Frankla w Krakowie. 


Zamówienia przesyłać 
należy albo do Agencyi 


w Wiedniu, XVIL, Ottakringer ||dla Rolników Wgo S. Mi- 


kuckiego w Krakowie, 
Rynek 34, lub do podpisanych. 


B. SCHÓNBERG i FRANKEL 
w Krakowie, ulica Mostowa Nr. 6. 


P$ À A 
Największy wybór 
fortepianów, pianin 
i harmonij 
w składzie | M. KORDEOKIEGO 


w Krakowie, 
ul. św. Anny, dawniej hotel Victoria: 
SPRZEDAŻ ZAMIENNA. 
Wynajem. (1606-57-104) 
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6 CZAS z Niedzieli 11 Września 1892. 


: ~- 
| RBezpośredniem źródłem sprowadzania kompletnych przyborów dla 
| 


m jednorocznych wojskowych wszelkich rodzajów broni % 


jest pierwszy, najdawniejszy (założony 1836) zakład mundurowy i fabryka przyborów mundurowych p. f. | 


| JOSEF ZIMBLER & BRUDER, właściciele c. i k. przywileju dla nowopoprawnych przyborów wojskowych. 


Lokal krawiecki, fabryka przyborów mundurowych, ekspedycya i lokal sprzedaży znajduje się (1826-2-4) | 
w Wiedniu, WIH/2, Burggasse 33. 


Illustrowane szezegółowe cenniki darmo i opłatnie. Zamówienia z prowincyi będą jaknajszybciej i najpunktualniej wykonane. | 


— 


Każdy rosół staje się natychmiast zadziwiająco smacznym i posilnym wskutek 


MAGGIEGO PRZYPRAWY DO ROSOLI 


(2001-1-4) we flaszeczkach od 45 cent. wzwyż we wszystkich handlach korzennych i łakoci. 


Nakładem Księgarni katolickiej 


Dra Wład. Miłkowskiego Nauczycielki Polki 


posiadające doskonale jęz. obce i muzykę, oraz 
FRANCUŁEGH różnego uzdolnienia — poszu- 


L. ZWOLIŃSKI i SPÓŁKA 


A. NOWIŃSKIEGO | «=» 


w KRAKOWIE, ulica Bracka L. 5, 
.& poleca Szanownej Publiczności najlepszych cukrów | | złr 
mięszanych z czekoladkami */ kilo wraz z pudełkiem a 


Lesnik 
posiada,ący 11-letnią praktykę, egzamin lasowy 
z postępem celującym, żonaty, ojciec 2ga dzieci, 
lat 30, mogący się wykazać chlubnemi rekomen- 
dacyami, poszukuje posady leśniczego, łowczego 
lub kontrolora pod przystępnemi warunkami, na- 
wet na ordynaryą, zaraz lab od 30 września b. r. 
Adres: HH. G. Nr. 10 poste restante Cho- 
rzelów via IDębica-Mielec. (1967 3-3) 


31 lat liczący, żonaty, z do- 
Stangret bremi świadectwami z wyż- 
szych domów, poszukuje miejsca w mieście 
lub na wsi. Łask. zgłoszenia pod lit. J. Ch. 


SA Mag” we wszelkie nowości literatury polskiej, niemieckiej i francuskiej. 
na drodze zycia duchowego Wielki wybór książek do nabożeństwa w różnych oprawach 
śię (1996-2-6) oraz książek na nagrody i podarki dla młodzieży i starszych. 
pea i Podręczniki szkolne, mapy, atlasy i globusy. 
_ 0. Grou, i, Główny skład na Galicyę i Wielkie Księstwo Poznańskie wydawnictw 
TOWARZYSTWA JEZUSOWEGO. księgarni Teodora Paprockiego i Sp. w Warszawie. 
Przekład z francuskiego. Czytelnia w językach: polskim, niemieckim i francuskim. 
RF WIELKI SKŁAD I WYPOZYCZALNIA NUT. 
Cena egzempl. A złr. 25 cnt., zaś w oprawie Pianino do przegrywania na miejscu. (2017-1-8) 
w płótno ang. ze złoc. wyciskiem A złr. 50 e. Główną ekspedycya pism peryodycznych oraz wydawnictw zeszytowych, 
krajowych i zagranicznych. 
Katalogi i cenniki pism, oraz warunki abonamentu nut i książek gratis i franko. 


Krakowie 1 RAN 0 ; 
wyszło INSEE EAE p. t. w Krakowie przy ulicy Grodzkiej pod Nr. 40 (róg ulicy Poselskiej). Fabry k aa cukrow Ę knip omietanie npa Sitam ne MA TEPH 
: KSIEGARNIA DESEROWYCH VCZERYUTA DYS 
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Podajemy do wiadomości Szanownej Publiczności, że dotychczasowe nasze 


Pracownie Blacharskie 
połączyliśmy w jedną, którą nadal prowadzić będziemy pod firmą 


. ze i vient 
Une Anglaise, trie 
à Cracovie, veut donner des leçons dans sa lan- LLALA EOE E EE OE OE 


I8RNICE 


M | Towarzystwo dla handlu, przemystu i rolnictwa p IERWSZA SPOLKA BLACHARSKA 


Kandydat adwokacki 


poszukuje miejsca w Krakowie 
z dniem R Października b. r. | 

Zgłoszenia przyjmuje i bliższych wiado- 
mości ndziela Kancelarya Wgo Adw. Dra 
Jana Jakubowskiego w Krakowie, Ry- 
nek główny, linia A—B. (2005-2-4) 


w Gorlicach, w Krakowie, ulica Sławkowska Nr. 22. 


Ostrzega się niniejszem, ażeby Edwar- St yszenie zarejestrowane z ) k Będąc zaopatrzeni w materyał wyborowy, wszelkie maszyny pomocnicze i posia- 
dowi Paderewskiemu nikt pieniędzy nie Was 2 PPOEC 4 i kleeo Ek, „ACZWIE PASEON yai wy , maszyny pon „A pos 

: : Filie w Miejscu (Iwonicz), Potoku (Krosno), dając fachowe uzdolnienie, wykonywamy po cenach umiarkowanych wszelkie przy- 

pożyczał, ani na kredyt nie dawał, gdyż j 3 ( ) ( ) rządy kąpielowe, jakoto: wanny, prysznice, piecyki do wanien; zakładamy dzwonki 


- ić ni Zk: utrzymuje na składach wszelkie w zakres rolnictwa i przemysłu naftowego wchodzące przedmiot: d ś F 
dłagów jego płacić nie będę. (2051-1-3) |" Których aai okraalajię: naniii MOO taka ca dodanie, gó ” | elektryczne i gromochrony; urządzamy klosety pokojowe i nadkanałowe wentylacye. 


Wyłączne zastępstwo na Galicyę rur wiertniczych, wodociągowych, pompowych i gazowych Pokrywamy wieże, kościoły i dachy miedzią, cynkiem, ołowiem, bląchą żelazną 
systemu Mannesmanna, stalowych, nie szwejsowanych (fabryki w Komotau, Remscheid i Bonnsji wykonywamy za poręczeniem w oznaczonym czasie wszelkie reparacye dachów. 


ą żonaty, wykształeo-| nad Saara), — Zastępstwo fabryki narzędzi i przyborów wiertniczych Kazimierza Lipińskiego i i i iedzi i i oni 
og r odnik ce jów zawo-|w Sanoku. — Zastępstwo fabryki pod firmą „L. Zieleniewski w Krakowie“ w sprzedaży kotłów IRS -2 zągzgwyć naczynia kuchenne i domowe w miedzi kute i podien 0 


dzie, mogący się wykazać chlubaemi świadec- | parowych szwejsowanych i maszyn parowych, jakoteż lokomobil angielskich firmy Marschala Syna AA , ś à x y ra: A Ka: 
twami , nn powady od 1 października. — [i Spółki. — Zastępstwo górnoszląskich kopalń węgli (tylko wyborowe marki). Przyjmując zasadę, że dostarczać grą towar dobry, tani, krajowego wy (l | października (0 wynajęcia 
O łaskawe oterty poau się pod lit. $. o pes Wy mah Z satang cej do Komi "w een » 4 A 5 robu, polecamy się łaskawym względom Szan. Publiczności. 6 
te restante Kraków. -1- owarzystwo pośredniczy w kupnie i sprzedaży r, lasów i terenów naftowych; w naby- r I i ; : c 
EET, í , waniu i wymianie produktów surowych i przetworów tychże; wykonywuje budos: sbioznik św: Pierwsza Spółka Blacharska. i drika Na 1 „isa 
i iętrze, nku głównym 


rurociągów i t d. (2006-1-12) 
pod L. 9. Bliższa wiadomość u właści- 
y ; ciela przy ul. Stolarskiej pod L. 5, 
dniowo, oszukuje ò > Px H KE ierw: ietro. A -2 6) 
r | ! Wazne dla inserujących! P T, ADE A PORAZ (1976-2 6) | 
EM 


2807 deserowego, od 15 
NAASIA |`: ;:-|00000000000000i01000000 
$widerskiego s 
DEEP EE eg Wkrótce wyjdzie z druku od ośmiu lat niezwykłem powodzeniem cieszący się ; D5 a 


w Tarnowie.  (1551-1-) i najwięcej. rozpowszechniony 

p Kalendarz humorystyczn ANANAS , KATA | i i obejmujący 123 morgów ornej gleby redzinnej 
Powróciilem Ś 1888 a PIETWSZĘ Galicyigkie Towarzystwo (ld Kr aowe przemysł IKaGKIE(O  zamołkowej, wraz 2 ogrodem, nowemi budyn 
w KROSNIE. h z ki iżarnią i pi- 


na rok 1893 (rocznik IX.) 
i ordynuję, jak dawniej. (2050-1 3) rystycznej części „,„Ananasa** — dodany będzie 5 pre Arak; dział informacyjny, kiem o 5ciu pokojach z kuchnią, spiżarnią i pì- 
Największy i jedyny skład czysto lnianych płócien gościicu krajowym w odległości” od miasteczka 


L. Paderewska, matka. 


Do bogatej w oryginalne prace naszych najlepszych literatów i artystów humo- 
2 r . wskutek czego kalendarz ten wielce zyska na wartości i niezawodnie wielkim popytem wnicą, wzorowo zagospodarowany, położony przy 

Jan Dłużyński, cieszyć się będzie gości odległości 
ĘĄ korczyńskich, od najgrubszych pobielonych domowych, na ścierki, < z slima i a N ha E przy: 


„„Ananas** wyjdzie na = 1898 ry 5000 egzemplarzy, ość, = 

J A ) T umieszczanie w nim ogłoszeń rzedstawia dla . Kupców, Przemysłowców p wpd A zb: A A 
LEKARZ-DENTYSTA i g SID p + Przemy Mm sienniki i maglowniki, — płótna średniej grubości na koszule i kalesony, m $|stepną cenę każdego czasu do sprzedania. Zgło- 
e płótna bez szwu na prześcieradła aż do najcieńszych web. szenia pod adresem: J. W. poste restante 


« Wyroby wzorzyste (adamaszkowe), jak: bielizoą stołowa, X $|Siedliszowice. (1965-2-3) 


[a garnitury kawowe, ręczniki tureckie (zdrowotne), dymy, płótna na filtry — 
Mundury wojskowe! 


p i t. p. znaczne i niezaprzeczone korzyści. 
w Krakowie, Floryańska 12. Cena ogłoszeń wynosi: cała strona 12 złr., */, strony 6 złr., ”/, strony 3 złr. 


inserujący otrzymają „„Ananas* bezpłatnie. 
Ogłoszenia przyjmuje jeszcze tylko przez krótki czas Fasięgarnia L. %wo- 


Dom iątrow m lińshiego i Spółki w Krakowie, ul. Grodzka 40. (2018-1-5) 
p y B96©940600000081610000%006% 


~a Na jesień 1 na zimę! 


; Niniejszem mamy zaszczyt Szanowną Pabliczność zawiadomić, że 
z ogrodem, w pięk- 


nem miejscu położo- Filia wiedeńska 


na, na ES Za- 


5 maż sa klasztotes || Hejlmana Kohna i Synów, ul. Grodzka 9, I. pietro. TOWARZYSTWO POWROŹNICZE 


jest d dania lub ielki p: 
jest do sprzedania lu została bogato zaopatrzoną w wielki wybór gotowych w Ra dymni e 


zamiany na inną realność. — Wiadomość u Ru- 
„grrnak FRgsTy sł Waran YY 4 Sukien m ÇS kich i dziecinn ye h 9 Stowarzyszenie zasejestrowane z poręką aprapti i subwencyonowane przez 


Łobzowskiej pod Nr. 6. (2048 1-6 a mianowicie: ki PPSA Boca DE Lot 
Paletoty, Chesterfieldy, MMaiserroki, Menżykowy, Szla- Wysoce Wydawni Kparesy ui 


froki, Haweloki, Ubrania marynarkowe, żakietowe, sa- 


a I a C lonowe i frakowe, Spodnie kamgarnowe, Bundy do podró- wyroby powrożnicze | i sieciarskie 


pod L. 26 na Grzegórzkach, jest 
od 1 października 1892 r. do wyna- 
jęcia albo w całości albo pojedynczo. 
Bliższa wiadomość w klasztorze Św. 
Andrzeja w Krakowie. (2045-1-5) 
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siatki do chmielu, portyery, firanki itp. 
SKŁADY GŁÓWNE: 

we Lwowie w Bazarze krajowym Galic. Akcyjnego Tow. Handlowego, Celem ułatwienia wojskowym e. k. armii 
w Krośnie we własnym składzie. i pp. jednoroez., by nie sprowadzali ubiorów 
SKŁADY KOMISOWE: wojskowych z innych miast, sprowadziłem 

w Tarnopolu u W. Michalewskiego, zdolnych przykrawaczy z Pragi i Wiednia 

w Przemyślu w Bazarze im. M. Zyblikiewicza, i wykonywuję wszelkie bardzo gu- 

w - wart ready - Darpan a (1401-27-) stowne mundury jakoteż ubrania 

Ne a O: PAE cywilne, trwałe i po bardzo przystęp- 

MS” Cenniki i próbki rozsyła się franco. "Tag nych cenach, w jaknajkrótszym czasie. 
(1972-23) F. KOSIBA, 

w Krakowie, Rynek gł. L. 23, I. piętro. 

odleżałe, w butelkach, mianowicie : 
Erlauer i Villanyer od 40 et. za bu- - 
telkę wzwyż, Ofner od 50, 65, 80 et. - 
11 złr. — poleca (194933) 


poleca swoje: 


ży, Kamizelki jedwabne, oraz obfity wybór Ubrań dziecinnych ; maszyn. liny kafarowe i promowe, gurty do wybijania wózków BLA 1 
na sezon jesienny i zimowy, w najnowszym fasonie, po cenach fabrycznych. SZOSY ARMIER, chodniki na NE ay, it. p I y?y a Magazyn win i towarów kolonial. 
. Z uszanowaniem_, Wszelkie roboty ozdobne. jakoto: Nakrycia salonowe na stół, firanki do okien, siatki do || | Fritscha 
ER H m Eś | $ łóżeczek dziecinnych, torebki myśliwskie, hamaki, sieci do polowavia, sieci na konie od much ©. ` 
W UI06ZEM položeniu eil an Lohn i sy MOWIC. i alógo i td wykonuje dd siypewdgaia, który się poc waj aa krajowego] w KRAKOWIE, Mały Rynek. 
) w Krakowie, ulica Grodzka I. 9, I. piętro. w fabrykach w Wiedniu i Póchlam. „| s i (4 9 12) 
otoezony cienistemi ogrodami, skła- Składy uasze: w Wiedniu, w Krakowie, ulica Grodzka 1. 9, EE Sonni aratis t faapo: e e ” ` 
dający się z dwóch ogromnych sal|f I. piętro, w Przemyślu, we Lwowie, w Czerniowcach, w Bielsku, Dyrekcya: SĄ: i miana miesz ania. 
i lżstu wspaniałych gmachów:|| w Opawie, w Pilznie, w Tarnowie, w Rzeszowie, w Jarosła= X. Leon Pastor. Marceli Swiechowski. i | 
piecami najnowszej konstruk- wiu, w Stanisławowie, w Nowym Sączu. (1474-1-28) Mam zaszezyt zawiadomić Szan. PP. 
cyi, terasa, wielkich piwnic, ; Właścicieli koni, iż od 5 września b. r. 


przeniosłem swe mieszkanie na Podgó- 
rze na ulicę Józefińską Nr. 97, drugi dom 


dwóch wielkich kuchen i bardzo 
obszernego strychu; jest do 


ZACHERLIN 


=: oi opt orz się Ki xR- KMK KE" GW EE TKICK SEZ WIG M I od yć Pai (1964-2-2) 
Kania dla skag wa z renh IEF Tylko prawdziwe, jest najlepiej zachwalanym środkiem przeciw TE NAET oczu 
aAA A Molla Proszki Seidlick ie PER TAE o Grand Circus Cezar Sidoli 

. > Jest wydruk, orze: la . . 
ł wielka cieplarnia z mieszka- APP RENE f i ; ; 
pes, Bapor e Wo da wyborna Molla proszki Seidlickie są niezrów. środkiem przeciw wszyst. chorobom 4 a (1888.9.) 
do picia. Obszar cały wynosi 2,426 sążni żołądka, pochodzącym ze złego trawienia lnb skłonności do obstrukcji. Dziś w niedzielę dnia 11go września 


kwadrat., da się użyć także ma parcele 
budowlane. Tylko osobiście inte- 
resowanym do sprzedania, którzy się zgło- 


BG” Fałszynue wyroby będą sądownie ścigane. a 


Cena zapieczętowanego oryginalnego pudełka | złr. wal. austr. 
m z zn nn, jg AC A APEANAGA CA e is 


DWA 


E Oa ES E TINS. 


Nowości w wełnie i bawełnie na damskie suknie otrzymał w wielkim wyborze i poleca KAZIMIERZ NIESIOŁOWSKI w Krakowie, Suk 


a W 


saw ZUA 


>. 


+ Pd ra PhS 
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PY B.B. 


cj 
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sić mogą codziennie między godziną 
12—1 przed południem u sa- 
mych właścicieli pałacu przy ulicy 
Lubicz Nr. 7, I. piętro. Osoby pośredni- 
cze są wykluczone i nie otrzymają 
żadnego wynadgrodzenia. (2047-1 6) 


a W e a 
Tylko prawdziwe, jeżeli każda flaszka opatrzoną jest znakiem ochronnym A. Molla i zamknięta 
plombą ołowianą „A. Moll.“ 

Wódka francuska i sól Molla jest najlepiej znanym środkiem ludowym, szczególnie 
jako środek uśmierzający do wcierania przeciw rwaniu w członkach i innym przypadkom 
powstałym skutkiem zaziębienia, działa wzmacniająco na mięśpie i perwy. — Cena ory- 
ginalnej plombowanej flaszki 90 centów. (1143 -30-) 


Gł. skład wysyłk.: A. MOLL c. k. dostawca nadw., Wiedeń, Tuchlauben. 


ń MSG" Uprasza się Szan. Publiczność, ażeby wyraźnie żądała wyrobów 
5000 złr. pod bardzo korzystnemi wa- MOLLA i te tylko przyjmowała, które opatrzone są znakiem ochron. i podpisem. 


runkami. Bliższej wiadomości udzieli (en- X SKŁADY w KRAKOWIE: W. Redyk apt., K. Wiszniewski apt., St. Feintuch. W 


tralne Biuro Ogłoszeń, Lwów, Kopernika 11. 
eE i Led EF iE 


Czcionkami Drukarni „Czasu.“ 


WY celu powiększenia koncesyowa- 
nego przedsiębiorstwa techniczno - 


przemysłowego, jedynego w kraju, po- 
szukuje się spólnika z kwota 


n U 46. sA: Gd Jw HR ORA SĘ - 
n Ah IE JET KO X JC WIĘ 


Papier z fabryki Braci F 


ijałkowskich w Bielsku. 


Oznakami zadziwiająco działającego Zacherlinu sa: 
1) Zapieczętowana flaszka, 2) Nazwa „Zacherl.* 
Ceny: 15 ct., 30 ct., 50 ct. i A złr. (1552-3-3) 


Składy Zacherlinu są tam, gdzie wywieszone są plakaty Zacherlinu. 


świetne przedstawienia, 


pierwsze o godz. 4 popołudniu z pra- 

wem wolnego wejścia dziecką z osobą 

dorosłą, wieczór o godz. 8 wspaniałe - 

przedstawienie z nowym programem. 
Drugi występ jeźdzca-sztukmistrza 
niedźwiedzi? Martin. 

Drugi występ niezrównanej i odważaej 

jeźdzczyni panny Adeli. 
Bag Jutro w poniedziałek 12 września 


wielkie galowe przedstawienie 
również pierwszy występ słynnych $ 
braci Osman. 


Rządca Drukarni Józef Łakociński. 


Józef Rudnicki w Krakowie, Rynek główny, Hotel Drezdeński, poleca: oryginalne angielskie płaszcze jesienne, gumowe i szewiotowe. ass22) | 


